
261. Czwartek, 2 (14) Grudnia 1871. M  261.

Prenum erata miejscowa:
bez odnoszenia:

Za rok  . . .  8 rsr.
„  6 miesięcy . 4 „
„ 3 miesiące . 2 „
„ 1 miesiąc. . — 67 k.

Za odnoszenie dopłaca się 
5 kop. miesięcznie.

Prenumerata zam iejscow a:
z odsyłką pocztą:

Na rok . . . .  10 rsr..
„ 6 m iesięcy. . 5 ,*
„  3 miesiące. . 2 50 k.
„ 1 miesiąc . . — 84 „

P i e n u m e r a t a  p r z y j m u j e  s ię:  w Warszawie, w głów nym  kantorze Redakcji 
p r /y  ulicy Miodowej N r. 487 i w  innych je j kantorach m iejskich; —  w St. Petersburgu, 
w księgarni A. T. Bazunowa na Newskim Prospekcie w domu Olchinowej;— w Moskwie, 

w księgarni J .  S. Sołowiewa.

ROK ÓSMY.
Za ogłoszenia pobiera się: za jeden  raz sześć kopiejek od wiersza d ruku  lub  jego m iej
sca, za dwa razy, dziewięć kopiejek, za trzy  razy, dwanaście kopiejek. — Za ogłoszenia 
od 1-go wiersza do 12-stu, liczy się ja k  za całe dwanaście wierszy. —  Oddzielne numeru 

sprzedają się po 5 kopiejek.

Kalendarz prawosławny.

W piątek, 8 (1 5 )  grudni*, — iw. Sofonii i Sawwy pr.
W sobotę, 4 ( 1 6 )  grudnia, — iw. Warwary i Joanny pr.
W niedzielę, 5 (1 7 )  grudnia, — iw. Sawwy oi. i Zacharja.

Słońce wsch. o godz. 8 min. 3; zuch. o godz. 3 min. 4 5.

W Y CH O DZI C O D Z IE N N IE , PP.0C Z DNI NIEDZIELNYCH  I ŚW IĄ T E C Z N Y C H
Spostrzeżenia meteorologiczne

dostarczane przez obserwatorium warszawskie.
Dnia 1 ( 13) Grudnia 1871 r.

Ciśnieniu po- 
wietrta spro
wadzone do 0°

Temper, pow. 
podług Celsju

sza.
Wilgoć % Kierunek

wiatru.

e - i 762.3 —  16.6 87 poł.-wschodni.
i 759.7 —  8.0 83 południowy.
9 757.5 —  5.5 96 pol.-zachodni.

Kalendarz rzymsko-katolicki

W piątek, 3 (1 5) grudnia, —  iw . Ireneusza męcz.
W sobotę, 4 (1 6 ) grudnia, — iw. Euzebjusza i Adelajdy. 
W niedzielę, 5 ( 1 7 )  grudnia, — iw. Łazarza bisk.

Wysokość wody na W iila stóp 2 cali 2.

O D  K A N T O R U  R E D A K C J I .

K a n to r  R edakcji D zienn ików , dla u ła tw ien ia  
p renum era ty , 'L & łf y C łA l  <11<1 k 'h p p .
prenum eratorów  zam iejscow y eh , 
prasy €i«isiejs*yin numery ,  e ,  list  
zw rotny.

P ra g n ąc y  zaprenum erow ać D ziennik , po trze 
buje  ty lk o  wpisać w liście swe nazw isko i stację, 
przez k tó rą  p rag n ie  otrzym yw ać D zienn ik , oraz 
dołączyć należność, i zapieczętow aw szy takow ą 
w l is t  zw ro tny , odesłać go franco do K a n to ru  R e 
dakcji. 

K upony  lub  m arki pocztow e nie przyjm ują się, 
stosow nie do istn iejących  przepisów  kasowych.

S P I S  R Z E C Z Y .
Dział uriędowy. — Dział wewnętrzny.— Wiadomości zagrani

czne.—  Wiadomości miejscowe. — Przewodnik. — Fejleton.

DZIAŁ URZĘDOWY ___
* N ajjaśniejiza P an i raczyła, 29 listopada (11 g ru 

dnia), o godzinie wpół do trzeciej po południu, pomyślnie 
przybyć do stolicy z W ielką K siężniczką M arją A leksan- 
drów ną i W ielkim i K siążętam i Paw łem  i Sergjuszem  
A leksandrow iczam i, pociągiem  nadzwyczajnym  M ikoła
jew skiej kolei żelaznej.

----------

* Najjaśniejszy P an  w skutku najpoddanniejszego 
przedstaw ienia m inistra spraw  wewnętrznych, 12 listo
pada r. b., Najwyżej rozkazać raczył: um orzyć zale
głość rek ru ck ą  z poboru 1871 r., k tó ra  utw orzyła się 
w zagrodach włościan rządowych, z powodu braku 
m łodych ludzi wieku powołanego.

Kwestje społeczne ruskie.
(PRZEGLĄD PERJODYCZNY).

Zdania ziemstwa o zreorganizowaniu podatku podusznego 
( Wiertnik Europy  NN. 7 i 8; Otiecz. Zapiski N . 1 0 ) .— 
Próba powołania żołnierzy urlopowanych, odbyta we wrześniu 
1871 roku (R uski lnwalid  N. 267). —  Handel wywozowy w 
r. 1870 (  Wieezer. Gaz. N. 3 1 1 i 315; Ruski M ir  N. 7 7). 
— Nasza flota handlowa ( Golos N. 324). — Zakłady kredytowe 

{Golos N. 319; S. Peterb. Wied. N. 321).

W spom nieliśm y w poprzednim  naszym przeglądzie, że 
zdania ziemstw w przedm iocie zreorganizow ania poda
tku  podusznego, zażądane przez Rząd, zostały już obe
cnie sform ułowane i złożone w M inisterstw ie. W ielkie re 
form y dokonane w ciągu ostatnich lat dziesięciu, spowodo
wały znaczne w ydatki. P rzekształcenia w wydziale finan
sowym stały się również niezbędnemi, ja k  i w innych gałę
ziach organizm u państwowego. W pływ anie regularne, 
bez zaległości, dochodów państwa, zawisło od jednostajne
go rozkładu podatków pomiędzy kontrybuentów . Z apro
wadzona była przy M inisterstw ie Finansów  komisja, k tó
rej polecono ułożyć p ro jek t reform y podatku podusznego. 
Kom isja „podatkow a” nie wdając się w roztrząsanie na
szego systemu finansowego w ogólności, zastanaw iała się 
nad kwestją, czy nie dałoby się rozłożyć na kontry- 
buentów  dotychczasowych podatku podusznego sk a r
bowego w lepszy sposób, czy nie m ożnaby obliczać te 
go podatku nie na dusze, lecz na zasadzie rzeczowej, 
z zastrzeżeniem , ażeby skarb osiągał z tego źródła nie 
mniej ja k  dotychczas i ażeby podatek ten rozłożony zo
sta ł zasadniej na kontrybuentów  dotychczasowych, t. j. 
na  osoby stanów opodatkow anych. R ozstrzygając tę 
kw estję, kom isja projektow ała, ażeby podatek właści
wie poduszny zastąpiony został podatkiem  podymnym, 
podatek zaś ziemski państwowy oparty  był na ziemi, 
przyczem  nazw ała te  dwa rodzaje podatków  stałych 
— opła tą  podym ną (od tdomów) i podatkiem  g ru n 
towym . Kom isja zastanawiała sie nad myślą połą
czenia obu tych podatków stałych w jeden podatek 
gruntow y, lecz nie w prow adziła tej myśli w wyko
nanie dla tego, że i tak  już ziemia je s t obecnie zbyt 
pbciążona opłatam i czynszowemi, skupowemi i ziem-

* Przez Najwyższy rozkaz do wydziału wojskowego z 28 
listopada w St. Petersbw rgu, z a t w i e r d z o n a  z o s t a ł a  
k o n f i r m a c j  a głównodowodzącego wojskami warszawskiego 
okręgu wojskowego, o zaliczonym do piechoty armji pułkow
niku Zabolockim , — który za fałsz i inne przeciwne prawu 
postępki, popełnione podczas sprawowania obowiązków dowód
cy zamostskiego bataljonu straży wewnętrznej, usuwa się od 

służby.

*  Warszawska Kasa Oszczędności wraz z kantorem pomocni, 

czym w gmachu szkolnym za kościołem św. Aleksandra przy Alei 
Belwederskiej pomieszczonym, w tygodniu uplynionym do dnia 
2 8 Listopada (10  Grudnia) roku b. włącznie, wydała książeczek no
wych 40 , na które, tudzież na dawniejsze w 351 wnioskaoh, 

złożono rub. sr. 4 ,342  kop. 65. Na żądanie 113 uczestników 
(prócz procentu rub. sr. 4 7 kop. 2 5 należnego za rok bieżący 
od całkowitych odbiorów) wypłaciła rub. srebr. 4,0 21 kop. 5 7 
i umorzyła książeczek 41 ; przeto uczestników 2 1 ,9 4 8 , posiada 
kapitał rs. 833,7 7 9 kop. — .

DZIAŁ WEWNĘTRZNY
Wiadomości krajowe.

* Do Gońca Urzędowego telegrafują z Petrokow a, 
że pociąg tow arow y, k tóry  szedł 27-go listopada w ie
czorem o godzinie 10-ej do W arszaw y, na 4 wiorście 
z P etrokow a wyszedł z szyn. D wóch ciężko i dwóch 
lekko ranionych. Śledztwo prowadzi się. T rzy  dni 
były zamiecie śnieżne, w sku tku  czego pociągi opóź
niały się.

* Czytam y w Kur. Codz.: T egoroczna|kam panja  to r
fowa zapewne zakończyła się, oatatniem a nowem od
kryciem  pokładów torfowych w gubernji łomżyńskiej, 
powiecie makowskim, w dobrach Podoś, własności pp. 
Lysińskich, zkąd p. G linojecki złożył następującą re la 
cję: „Będąc zawezwanym dla zrew idow ania w dobrach 
Podoś łąk , w celu wyszukania torfów i ocenienia tak

skiemi (gubernialnem i i powiatowemi), i zostałaby 
przeto opodatkow aną niestosunkowo do je j wartości 
i dochodów z niej. Podatek  poduszny, k tóry  uiszczany 
je s t i obecnie z zarobków  ubocznych, komisja p ro 
jek tow ała zamienić na podatek podymny. W ten spo
sób, zarówno przedm iot ulegający opodatkow aniu (z ie
mia i praca), jak o  też suma podatku i kontrybuen- 
ci (osoby stanów opodatkowanych), pozostaliby, podług 
prejek tu  komisji, ciż sami co dotąd. Naj ważniejszem by
łoby zmniejszenie poręczenia wzajemnego, k tóre w rzeczy 
samej przestałoby być zabezpieczeniem niezbędnem opła
ty podatków , ja k  skoro takowe zostałyby przeniesione z 
dusz na domy i ziemię. W szelakoż propono wanem było, aże
by porcęzenio wzajemne nie zostało zniesione całkiem , al
bowiem komisja projektow ała pobierać podatek podymny i 
gruntow y i nadal z gm in obliczonych na dusze. P ro jek t 
komisji zakom unikowany był zgrom adzeniom  ziemskim do 
roztrząśnięcia, z nadmienieniem, „że żadna z podstaw za
sadniczych projektu  nie została zadecydow ana uprzednio 
przez R ząd.” P ro jek t nie krępow ał ziemstwa swemi nor
mami i pozostaw iał mu zupełną swobodę w roztrząsaniu 
kwestji. Szczególną gruntow nością odznaczyły się p ra 
ce ziemstw petersburgskiego i moskiewskiego. M ysi 
zasadnicza projektów  nakreślonych przez ziemstwa po- 
mienione, przyjęta została także przez ziemstwa in 
nych gubernij. U lga  rzeczyw ista dla kon trybuen
tów, zdaniem ziemstw, może być osiągnięta jedynie zapo- 
mocą przekształcenia gruntow nego naszego systemu fi
nansowego , , k tóre powinno zależeć na pociągnięciu 
wszystkich bez , w yjątku stanów do udziału w podat
kach stałych. Zasady dla zaprow adzenia podatków 
s ta ły c h , w rzeczy samej jednostajnych, powinny być, 
zdaniem ziemstwa petersburgskiego, następujące. Za
rząd gubernjalny petersburgski zastanaw iał się prze- 
dewszystkiem  nad kwestją, czy opłaty poduszne, będące 
podatkiem  od pracy, nie dałyby się przenieść na ziemię? 
Sum a ogólna wpływów skarbow ych z m ajątków ziem
skich gubern ji petersburgskiej wynosi 915,589 rs. D o 
tej sumy dodać jeszcze należy 560,629 rs. pochodzących 
z podatku podusznego i z op łat ziemskich na rzecz pań
stwa. P o  rozłożeniu całej tej sumy na g run ta  gubernji, 
okazuje się, że ziemia byłaby opodatkow ana w powiecie 
petersburgskim  w wysokości 9y 30/ 0 osiąganego z niej 
dochodu, w powiecie zaś gdowskim  w wysokości 1 6 1 /*°/0, 
zam iast dotychczasowych 4 1/,° /0 i l l ° / 0. Co się zaś tyczy

ich wartości, ja k  i przypuszczalnej onych ilości —znala
złem: l j  Na dwóch bagienkach pod.Suchem , torfow i
sko doskonałego leśno-iglastego, dobrze już p rze tra
wionego torfu, rozłożone na 5 m orgach w głębokości 
10 stóp —zatem je s t go tam około 15,000 sążni kubi- 
cznych. 2) Na bagnie zwanem W ykopy, znajduje się 
łoże równie dobrego leśno-liściowego torfu, na prze
strzeni 20 morgowej, w głębokości 6 stóp—więc je s t tam 
około 40,000 sążni kubicznych. 3) Na parow ie zwanym 
Pobronów ka, znajduje się to rf na 5 m orgach rozłożo
ny, przy 5 stopowej głębokości—jest tam około 8,000 
sążni kubicznych. 4) Na łące zwanej Zamarszcz, roz- 
cięga się łożysko niezbyt dojrzałego jeszcze torfu, lecz 
zdolnego do obsługi domowej i czynności przem ysło
wych nie wymagających wysokiej atmosfery, jakiem i 
są pegielnie, brow ary, gorzelnie, suszarnie i t. p., 
na m orgach 60 w głębokości 7 stopo \ ej — co uczyni 
około 136,000 sążni kubicznych. Razem w dobrach P o 
doś znajduje się około 200,000 sążni kubicznych torfu 
zdolnego na każdy użytek. Z powodu znajdujących się 
w blizkości dwóch cukrowni i lasów w okolicy zbyt 
przerzedzonych, właściciele tych pięknych torfów pp. 
L ysińscy zamierzają, po analizie i uczynionych próbach, 
stosownie do wym agalnych potrzeb, z przyszłą wiosną 
otworzyć eksploatację.

' C e n y  z b o ż a .  P odług  dostarczonych nam w ia
domości urzędowych z dnia 27 listopada (9 grudnia), 
ceny zboża w gubern ji kieleckiej od 1 (13) do 8 (20) 
listopada były następujące: za czetwert żyta płacono 
przecięciowo rsr. 8 kop. 39, owsa rs. 3 kop. 4 2 '/a, za 
p:.d siana kop. 28, słomy kop. 21.

Z innych gubernij.
* D nia 27 listopada (9 grudnia), na d rugi dzień po 

uroczystości św. w ielkiego męczennika i zwycięzcy J e 
rzego, Najjaśniejszy P an  raczył Naj miłości wiej miano
wać feldm arszałka pruskiej służby hrabiego M oltke, ho
norowym członkiem M ikołajewskiej akadem ji jenera lne- 
go sztabu. Następnego dnia, nowemu honorowem u człon
kowi naszej akadem ji, feldm arszałkowi hrabiem u M olt
ke, były przedstawione przez m inistra wojny wszystkie 
osoby zwierzchności akadem ji jj sztabu jeneralnego, pro-

gruntów  włościańskich, obciążonych opłatam i skupow e
mi, opodatkow anie takow ych wynosiłoby w przecięciu 4 
rs. 72 kop. z diesiatiny, czyli 12,58°/0 ich xoartoici. N atu
ralnie, że ten ostatni podatek je s t niemożbny. Ju ż  w o- 
becnym czasie, g run ta  włościańskie nie m ogą stanowić 
dostatecznego przedm iotu opodatkow ania d la  zaspokoje
nia potrzeb ziemskich, dowodem czego je s t 85°/0 zaległo
ści w opłatach ziemskich do 1-go stycznia 1871 roku  w 
siedmiu powiatach. Ziemia przeto nie może dać pewno
ści co do regularnego wnoszenia podatku podusznego. 
K apitały  i obroty łuullowe ulegają innym opłatom  pań
stwowym, mianowicie przem ysłowym , gildyjnym  i t. p. 
Pozostaje przeto jeden  tylko przedm iot do opodatkow a
nia— praca osobista. Podatek  stały, obowiązujący wszyst
kich obywateli państwa w stosunku do ich środków, ma 
tę dobrą stroną, że nie może przekroczyć pewnego, tru 
dnego do oznaczenia naprzód, lecz pomimo to realnego 
kresu. T aki właśnie podatek stały, wspólny dla wszyst
kich obywateli, projektow any jest przez zarząd g u b er
njalny petersburgski. Do opłacania takowego, zarząd 
proponow ał pociągnąć osoby wszystkich stanów płci tnęz- 
kiej od 18 do 59 lat wieku. Za przedm iot opodatkow a
nia przyjęto zarobek, lvontrybuenci dzielą się, pod wzglę
dem rozkładu podatków , na siedm kategorij, które okre
ślone zostały w ogóle dość dowolnie. B rak  należytego 
określenia „zarobku”, jak o  przedm iotu opodatkow ania, 
spowodował chwiejnośc całego p ro jek tu  zarządu. O prócz 
tego projektu , złożony także został zgrom adzeniu ziem
skiemu projekt zarządu ziemskiego pow iatu gdo- 
wskiego. — Zarząd gdowski w ynurzył myśl, że znie
sienie teraźniejszych podatków podusznych możebne 
byłoby jedynie  pod w arunkiem  pociągnięcia całej ludno
ści państwa do podatku pobieranego w stosunku  do do
chodu kontrybuentów . Oznaczenie wysokości dochodów 
ma być dokonywane przez osobną komisję taksacyjną, 
w ybieraną z łona każdego 1,000 kontrybuentów . Czyn
ności tej komisji mogą być zaskarżane do zarządu po
wiatowego, którego decyzje mogą ulegać kasacji przez 
zgrom adzenie powdatowe ziemskie. Lecz zasada podatku 
od dochodu ma na względzie sam tylko dochód czysty, 
z k tórego mają być potrącane w ydatki na utrzym anie, 
zatem  pewne minimum  dochodów, po za obrębem  któ re
go podatek ten staje się już  opłatą od niezbędnych środ
ków do życia, t. j .  podatkiem  osobistym. W  A nglji ta 
kie minimum  wynosi 100 funt. ster. (650 rs.), robotnicy

f esorowie i osoby będące w służbie przy zarządzie aka
demji. H rabia M oltke, znając prace n iek tórych  z pro
fesorów naszej akademji jeneralnego sztabu, z szczegól
ną względnością i uprzejmością odzyw ał się o ich p ra
cach wojskowo - naukow ych i ich wojskowo - naukowój 
działalności. (Rus. Inw.)

* W y c h o w a n i e  p u b l i c z n e .  Ze spraw ozdania 
uniw ersytetu kazańskiego za bieżący rok  akadem i cki, 
okazują się następujące szczegóły. W  ogóle obecnych e- 
tatowych wykładających na wszystkich fakultetach, w d. 
1 stycznia 1871 r. było 58. W akują katedry  filozofji, 
literatu ry  rzym skiej, lite ra tu ry  greckiej, g ram aty k i po
równawczej, historji lite ra tu ry  powszechnej, teorji i hi- 
storji sztuk pięknych, zoologji, jeografji fizycznej, che- 
m ji agronom icznej, p raw a kanonicznego, praw a m iędzy
narodow ego i ch iru rg ji teoretycznej. W  „głów nej b i
bliotece, ’ na 1 stycznia 1871 r. było książek: rusk ich  
5,393, obcych 26,066; pism perjodycznych ruskich 224, 
obych 522; rękopismów: ruskich 124, obcych 678; pla
nów, rycin, litografij i fotografij 2,977; ogólna liczba 
tomów wynosi 67,118, pism perjodycznych 11,300.. 
W  „bibljotece studenckiej” było książek : ruskich 
1,412, obcych 1,376; pism perjodycznych: ruskich 
62, obcych 51 ; rękopism ów  : ruskich  2, obcych
5; planów i t. p. 20. S tudentów  uniw ersytetu 1 listo
pada 1870 r. było 545, wolnych słuchaczy 41. W  ma
ju  1871 r. studentów  było 564. Z nich przeprow adzo
no na mocy egzam inów do następnych kursów  427, 
pozostało na tych samych kursach 37, uwolniono z uni- 
w ersytętu 23, skończyło kurs 77. W  obecnym  roku  
akadem ickim  wstąpiło 171: na fakultet medyczny 72, 
prawny 64, filologiczny 17, fizyczno-m atem atyczny 15, 
naturalnych 3. K lasa akuszeryjna, założona w 1856 r. 
przy uniw ersytecie, od dnia założenia w ypuściła prze
szło 200 uczonych akuszerek. O becnie na obydwóch 
kursach było uczennic 100. Żaden z kończących kurs 
nie był nagrodzony złotym  albo srebrnym  m edalem . 
L iczba rządow ych i pryw atnych stypendjów  była: po 
300 rub.—47; po 250 rub.— 2; po 240 rub .— 3; po 200 
rub. —80; po 171 rub .—4; po 142 rub. —1 i jeszcze 5 
stypendjów  o k tóre  nie ubiegali się stypendyści, — ra 
zem 142 stypendjów  na sumę przeszło 32,000 rub. 
W  ciągu roku  udzielone były 240 studentom  w sparcia

zaś wyłączeni są z takow ego. Lecz takiego kresu 
nie znajdujem y w projekcie zarządu gdow skiego. Z a
prowadzenie podatku od dochodu projektow ane jest 
właściwie dla rozkładu  dochodów stałych na wszyst
kie stany, celem ulżenia teraźniejszym  stanom opo
datkowanym , nie zaś dla zupełnego zwolnienia ich 
od podatków. Podatek  ten powinien być powszechny. 
Podatek od kapitału  możebny je s t w praktyce jedynie  
w kra ju  obfitującym w kapitały , jak im  jest A nglja; u  nas 
zaś podatek od dochodów, w najniższym jeg o  stopniu, 
musi stać się koniecznie podatkiem  osobistym, podatkiem  
od pracy. Co do obow iązku powszechnego płacenia po
datku, zarząd gdow ski zrobił jeden  tylko wyjątek: „p ra
ca osobista kobiet ma ulegać opodatkow aniu, lecz nie 
prędzej, ja k  po dopuszczeniu ich przez praw o do pracy 
wszelkiego rodzaju.” Zgrom adzenie ziemskie peters- 
burgskie postanowiło jednom yślnie, że do płacenia podat
ków stałych powinny być pociągnięte wszystkie stany, że 
wartość i dochody nieruchomości gubern ji petersburgskiej 
nie mogą sprostać obciążeniu ich podatkiem  państwowym,
i nareszcie większością przeszło %  części głos ów dało p ier
wszeństwo projektow i zarządu powiatowego gdow skiego, 
t. j. podatkow i od dochodu przed podatkiem  od zarobków  
osobistych, który  to ostatni p ro jek t ułożony został przez 
zarząd gubernjalny petersburgski.

M yśl zastąpienia podatków  podusznych, podatkiem  
powszechnym od dochodu, doznała powszechnego spół- 
czucia ze strony innych ziemstw. P race  ziemstwa mo
skiew skiego objęły kw estję rozlegle i wszechstronnie, w 
znaczeniu praw dziw ie państwowem. W  M oskwie, tak  sa
mo ja k  w P e te rsb u rg u , zgrom adzenie gubern jalne ziem 
skie powzięło decyzję na korzyść zaprow adzenia podatku 
od dochodu, wbrew propozycji osobnej komisji z ło 
na ziemstwa, k tóra  w ynurzyła zdanie, że przy tera- 
zniejszyoh w arunkach ekonomicznych Rosji, oprócz po
datków  od nieruchomości i kapitałów , niezbędne je s t 
zaprow adzenie trzeciego jeszcze podatku  stałego, m ia
nowicie osobistego, którego wysokość ma być zastoso
wana do środków- kontrybuenta— to je s t podatku klasy
cznego. P od ług  p ro jek tu  przyjętego stanowczo przez 
ziemstwo moskiewskie, podatek poduszny ma być zastą
piony czterema podatkam i: podatkiem  od ziemi, '.p o d a t
kiem od budynków  w powiatach, podatkiem  od do
chodu dla pierwszych dwóch klas i podatkie*



w i’-osci 9,495 rub.; od opłaty za cały rok uwolniono 
121 studentów; zinnieszona została opłata o połowę 
19 studentom. (Gołoz).

•  D r o g i  k o m u n i k a c j i .  D o Gońca Urząd. 
telegrafują z Woroneżu pod 28-m listopada: Dziś o-
tw aity został ruch poj kolei żelaznej woroneżsko-ro- 
■towskiej.

•  D o Odesk. Wiestn. donoszą, że w Odesie zrobiona była 
próba komunikacji telegraficznej z Japonją, o urządzeniu 
Której niedawno było ogłoszone w gazetach. Jeden z mie
szkańców Odesy posłał depeszę do Nangasaki, do swe
go syna, znajdującego się w służbie na ruskim paro
statku wojennym „Witiaź.” Depesza została wysłana 
we wtorek, 16 listopada o godzinie 9 ‘/j z rana. O dpo
wiedź w Odesie była otrzymana we czwartek, 18 listo-

Sada, o godzinie 7 z rana. Na depeszy przyjętej w 
iangasaki zaznaczony jest, dzień przyjęcia 17 (29) 

listopada (środa) o godz. 9 min. 40 z rana. Depesza do 
Japonji idzie na W ładywostok, a ztamtąd liną podwo
dną do Japonji; dwadzieścia wyrazów kosztuje 23 rub. 
(8 rub. do W ładywostoku, a ztamtąd według ceny de-

Sesz zagranicznych 15 rub. do Nangasaki) z odpowie - 
zią zaś odwrotną 46 rub.

" D o b r o c z y n n o ś ć ,  Towarzystwo restaura
torów petersburgskich, na pamiątkę dnia urodzin W iel
kiego Księcia Jerzego Aleksandrowicza, zebrało pomię
dzy sobą składkę 3,000 rub., pozostawiając użycie ta
kowej uznaniu W ielkiej Księżnej Cesarzównej. W d. 
8-m listopada deputacja pomieniouego towarzystwa 
miała szczęście osobiście doręczyć Jej Cesarskiej W y-  
sokości powyższą sumę. Przyjąwszy z wdzięcznością 
takową ofiarę, W ielka Księżna Cesarzówna raczyła rozka
zać, aby za te pieniądze zakupione były rządowe papiery 
procentowe i z prowizji od nich utrzymywane jedno 
łóżko w domu położniczym maryjskim, będącym pod 
protekcją Jej W ysokości. Tym sposobem z powyższej 
ofiary b«,dą mieć udzielaną co rok bezpłatną pomoc a- 
kuszeryjną około 25 położnic; aby zaś one wiedziały 
komu zawdzięczają to dobrodziejstwo, nad łóżkiem, 
jak to jest we zwyczaju w domu położniczym, będzie 
napis: „łóżko utrzymywane kosztem towarzystwa restau
ratorów stołecznych.” — Powodem przeznaczenia przez 
Cesarzównę tej ofiary na korzyść domu położniczego ma
r s k ie g o ,  obok łaskawego opiekowania się nim, jak ró
wnież wszystkiemi zakładami zostającemi pod protekcją 
Jej Cesarskiej W ysokości, była przedewszystkiem tro
skliwość o zabezpieczenie materjalnego bytu tego wzo
rowego pod każdym względem zakładu, co wszakże 
nastąpić może dopiero wtedy, gdy na utrzymanie każ
dego z osobna łóżka będzie stały 6% fundusz najmniej
3.000 rub., lub gdy przez dobroczynność zapewniony 
zostanie stały dochód roczny po 185 rub. na utrzyma
nie jednego łóżka.

• S t o w a r z y s z e n i a  z a l i c z k o w e .  Gon. 
Urząd, podaje następujące wiadomości o stowarzysze
niach w powiecie czerepowskim gubernji nowogrodz
kiej. Do września 1871 roku było otwartych 6 sto
warzyszeń i miano na celu założenie siódmego, które
go ustawa złożona została pod zatwierdzenie. Stow a
rzyszenia otwarte zostały z kapitałem zakładowym od
1.000 do 3,000 rub., udzielonym z funduszów ziemskich 
gnbernjalnych na 12 lat, z 5% rocznie. W edług obli
czenia do 19-go września, liczba członków sześciu sto
warzyszeń wynosi 1,322, obroty stowarzyszeń wynoszą 
44,003 rub. 96 kop. dochodu, a 43,999 rub. 44 l/a k. 
rozchodu. Podług oświadczenia zarządu ziemskiego, 
operacie stowarzyszeń odbywają się regularnie, wypad
ki przetrzymania zwrotu pożyczek są bardzo rzadkie i 
dotąd nie było jeszcze żadnego wypadku, aby zaszła 
potrzeba sprzedaży majątku dłużnika. Zaufania miej
scowej ludności do stowarzyszeń dowodzi to, że dotąd, 
w bardzo krótkim przeciągu czasu istnienia stowarzy
szeń, takowe przyjęły wniosków i udzieliły pożyczek 
w sumie 12,594 rub. 50 kop. (oprócz kapitału zakła
dowego). Zgromadzenie ziemskie, wyrażając zupełne 
spółczucie w sprawie rozwinięcia pożyczek stowarzy
szeń publicznych w powiecie, oświadczyło życzenie, 
aby takie zakłady rozpowszechniły się.

stym dla pozostałych klas. Inne ziemstwa oświadczy
ły się w tymże duchu, niezgadzając się pomiędzy sobą 
jedynie pod względem szczegółów. Tak np. ziemstwo 
samarskie, nie proponując podatku osobistego i podat
ku od budynków po za obrębem miast, przemawia za 
zastąpieniem podatku podusznego, podatkiem od g łó 
wnych źródeł dochodów, w stosunku do ich wysokości, 
a mianowicie: od ziemi, od nieruchomości w miastach, 
tudzież od handlu, fabryk i zakładów przemysłowych. 
D o sumy podatków podusznych, mających uledz now e
mu rozłożeniu, ziemstwo samarskie włączyło 14 miljo- 
nów rub. dochodu państwowego z nieruchomości miej
skich, oraz z handlu i przemysłu. Podług obliczenia 
ziemstwa, 9 procent podatku od dochodu czystego z tych 
rubryk, pokryją całą sumę żądaną. W  razie włącze
nia do tego podatku od dochodu, podatku osobistego 
klasycznego od pracy, proponowanego przez ziemstwo 
moskiewskie, procent pomieniony obniży się jeszcze 
bardziej.

Reorganizacja naszego systemu finansowego i obo
wiązku służby wojskowej, zajmą jedno z pierwszych 
miejsc w szeregu reform panowania teraźniejszego. Pod 
względem społecznym, w pływ tych reorganizacij spo
dziewanych powinien by być większy jeszcze, aniżeli 
doniosłość usamowolnienia włościan, które było warun
kiem niezbędnym i punktem wyjścia dla wszystkich na
stępnych reform. Powołanie wszystkich obywateli do u- 
działu w podatkach i do obowiązku bronienia ojczyzny, 
doda do tego silnego uczucia jedności narodowej, 
które stanowiło zawsze potęgę wielkiego narodu rus
kiego, jednostajność stosunku prawnego do państwa, 
świadome siebie równouprawnienie cywilne. Jak widzi
my, obie te reformy wymagały rozległych prac przy
gotowawczych. Opracowanie stanowcze kwestji podat
kowej zależy od zbadania wszechstronnego materjałów 
dostarczonych przez ziemstwo. (Przytaczamy przy 
tej sposobności zdanie jednego z pracowników, znanego 
dobrze w kraju Nadwiślańskim, p. Koszelewa, że przy 
roztrząsaniu projektów ziemstwa, wielce pożytecznym  
byłby udział osobisty w pracach komisji deputowa
nych ze strony ziemstwa, którzy mogliby objaśniać 
natrafiające się wątpliwości. — Biesieda Nr. IX .)

Ministerstwo wojny, oprócz prac około projektu do 
leJ. ma jeszcze wykonać szereg prób, dla przeko-
m o r u i k a  p .  /  *  > '  '

wi» w i .  13 l'Zt>) -

" S p r a w a  s ą d o w a .  — D nia 20 listopada, mo
skiewski sąd w ojenno-okręgowy wydał w yrok w rozg ło 
śnej spraw ie przeciw ko więźniowi tymczasowego wię
zienia petersburgskiego, żołnierzowi Herasilnowowi, k tó 
ry  ta rg n ą ł się na życie swego zwierzchnika, pułkow nika 
M ichniewa. N apływ  publiczności był takhvielki, że za
brakło  miejsca. N a posiedzeniu sądu znajdował się dowo
dzący wojskami okręgu wojennego moskiewskiego jen e 
ra ł - adjutant G ildenstubbe, także kilku  yenerałów, wielu 
wojskowych, a naw et dam. P rezydow ąf prezes sądu je -  
nerał-m ajo r M ie ln ick i; oskarżycielem  był prokura to r 
wojskowy Niejełow, obrońcą przysięgły umocowany o- 
k ręgu  sądowego petersburgskiego Jazykow . D ebata by
ły  nadzwyczaj ożywione. Sąd, na mocy zb. post. woj. 
X X I I  art. 107 i X X 1 Y  art. 840 i 967 postanowił: oskar
żonego H erasim ow a, uznanego przez sąd wojenny peters- 
burgski winnym, że za poprzedniem  porozumieniem się 
z inną osobą, zadał zwierzchnikowi swemu ranę w czasie 
pełnienia przez niego obowiązków służby, i pierwszy 
przystąpił do w ykonania zamierzonej zbrodni, — po p o 
zbaw ieniu w szelkich’praw stanu, ukarać  śm iercią przez 
rozstrzelanie.

• H a n d e l  i p r z e m y s ł .  K orespondent ga
zety Ruskij M ir podaje następujące wiadomości o obro
cie ostatniegojarm arkuniższonow ogrodzkiego: O gółem  na 
jarm arkniższonow ogrodzki, w 187l r . ,  przywieziono towa
rów za sumę 157,519,000 rub., sprzedano za 132,426,800 
rub. —  W  liczbie wszystkich towarów przywieziono i 
sprzedano: rusk ich— przywieziono za 128,994,000 rub., 
sprzedano z a  105,808,000; zagranicznych: europejskich 
przywieziono za 11,117,000 r., sprzedano za 9,847,800 
rub .; azjatyckich przywieziono za 17,408,000 l -., sprze
dano za 16,771,000 rub. T akim  sposobem, w porów
naniu z przywozem  roku  zeszłego: przywieziono tow a
rów  ruskich więcej za 16,340,000 rub.; zagranicznych: 
europejskich mniej za  598,000 rub., azjatyckich mniej 
za 1,098,000 rub. H andel azjatycki w ostatnie lata 
zmienia dawny charak ter. T eraz kupcy ruscy nie cze
kają ju ż  na przywóz towarów z środkowej Azji do 
Niższego N ow ogrodu, lecz sami udają się w głąb  Azji śr. 
M asa towarów środkow o-azjatyckich m ija teraz Niższy 
N ow ogród, i to jest przyczyna, dla czego przywóz tych 
tow arów  na ów ja rm ark  coraz je s t mniejszy, podczas 
gdy handel w A zji środkowej rozwija się. P od ług  
państw, towarów azjatyckich dostarczono na ja rm ark  niż
szonowogrodzki za sumy następujące: z Chin za 7,286,000 
rub ., z B uchary i Chi wy na 2,852,000 rub ., z Persji 
za 3,728,000 rub. Z naszego Zakaukazu dostarczono 
w roku  bieżącym za ja rm ark  towarów za 3,542,000 
rubli. H andel herbatą chińską szedł niepom yślnie. 
Przyw ieziono 29,000 pak  i wszystkie sprzedano po 
cenach o 15 rub . drożej na pace, w porów naniu z ro 
kiem zeszłym. P o p y t przewyższył zaofiarowanie, i
4.000 pak zostało zamówionych na grudzień i styczeń. 
Mimo to kupcy chińscy nie uważają swych interesów 
za świetne, gdyż zjawia się dla nich nowy i nader nie
bezpieczny spółzawodnik, — jest to tak zwana herba
ta hongkongska, k tóra  idzie przez kanał Suezki na 
Odeeę. Co do dobroci herbata  ta mało ustępuje kiach- 
tyńskiej. H erba ta  ta dostarczoną została z Odesy w 
ilości 25,000 pak, lecz opóźniła się na ja rm ark  i nie 
przeszkodziła rozprzedaży herbat kiachtyńskiej i k an to n - 
skiej. T ow ary  zakaukazkie wchodzą coraz bardziej w 
cenę. M arzanna sprzedaw aną już była nie po 9 rub. 
za pud, ja k  w roku zeszłym, a po 9 rub. 50 kop. do 
11 rub . 50 kop. P rzy tem  z 235,000 pudów m arzanny 
przywiezionej na ja rm ark , pozostało nie sprzedanej 
wszystkiego 11,000 pudów. W yroby baw ełniane fa
b ryk  ruskich  napływ ały na ja rm ark  w ogromnej ilości, 
daleko przewyższającej popyt. W  porównaniu z ro 
kiem zeszłym przywieziono takich wyrobów więcej za
2.301.000 rub. P o trzeba  więc było oddawać tow ary w 
znacznej ilości na kredyt długoterm inow y (do 18 
miesięcy). T ow ary  jedw abne i półjedw abne odchodzi
ły  dość powolnie. Tow aru futrzanego zwieziono wię
kszą ilość, aniżeli w roku  zeszłym. Ceny takowego 
trzym ały  się dobrze. T ow ar skórzany potrzebowany 
by ł w znacznej ilości; ceny nań, w porów naniu z ze- 
szłorocznem i, podniosły się o 15 i naw et o 20 procent. 
Szczególniej zaś znaczny był popyt na żelazo. H an 
del takowym  szedł żwawo; wszystkie partje  żelaza 
sprzedane zostały za gotówkę, o 15 procent wyżej od

nania się, o ile dogodnem  jest, przy ogrom nych u nas 
obszarach, zwoływanie urlopow anych do szeregów ka
drow ych, jeżeli zajdzie tego niezbędność. Podobna p ró 
ba częściowego pow ołania żołnierzy urlopow anych wy
konana została we wrześniu r. b , w celu przekonania 
się o przym iotach nowo zaprow adzonego trybu powoły- 
loania do służby żołnierzy urlopowanych, oraz dla oznacze
nia ńiniej więcej procentu niezdatnych z pomiędzy urlo
powanych i przeciągu czasu niezbędnego zarówno dla 
zgromadzenia się urlopow anych w ich miastach powiato
wych, jak  i dla wykształcenia ich we froncie. Postano
wiono zwołać urlopow anych na próbę tylko w dwóch 
powiatach i na następujących zasadach: 1) Pow ołać
wszystkich żołnierzy urlopowanych, mieszkających w po
wiecie stale lub czasowo, i poddać ich rewizji lekarskiej. 
2) P o  rewizji, odesłać do domów tych, którzy okażą się 
niezdatnymi do służby frontowej, oraz nieszeregowych, tych 
zaś z pomiędzy szeregowych. którzy okażą się zdrowymi, 
odkom enderow ać, stosownie do rodzaju broni, do w ła
ściwych oddziałów wojsk na naukę na dwa tygodnie. 3) 
Po nauce dw utygodniow ej, odkom enderowanycli odesłać 
należy, po przeglądzie, do domów. Czas i miejsce g ro 
m adzenia się nie były wskazane, lecz wszystkie władze 
miejscowe, zarówno wojskowe jak  i administracyjne, by
ły zawiadom ione, ażeby m iały się w gotowości. D nia 
20 września, o godzinie 8-ej z rana, posłano do C har
kowa i K ijow a telegram y z zawiadomieniem, że próba 
pow ołania częściowego ma rozpocząć się niezwłocznie 
w powiatach kijow skim  i charkowskim  i że nauka u r 
lopowanych, ulegających posłaniu do wojska, ma odby
wać się dla żołnierzy powiatu kijowskiego w 48-m p u ł
ku odeskim piechoty i w 2-ej baterji 12-ej brygady nr- 
tylerji, dla żołnierzy zaś pow iatu charkow skiego, w mie
ście Czugujew ie, w 34-m pułku  piechoty, w 9-m pułku 
kijowskim  huzarów  i w 3-ej baterji 31-ej brygady nr- 
tylerji. R ezultaty  próby były ze wszech m iar zadowal- 
niające. W  powiecie kijowskim, wszelkie wiadomości 
o urlopow anych, niezbędne dla pow ołania ich, rozesła
ne zostały policjom miejskim i powiatowym w 12 go
dzin po otrzym aniu telegram ów , w punkcie zaś zbor
nym charkowskim , w 4 godziny: w pierw szym — co do 
4,090 ludzi, w drugim  — co do 1,574 ludzi. P ierw sze 
partje  urlopow anych zaczęły przychodzić następnego

cen zeszłorocznych. T ak i popyt na żelazo w obecnym 
czasie, naturalnie, nader zasługuje na uwagę.

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.

* Momteur Universe1, powiada: Odezwa prezydenta 
rzeczypospolitej oceniając służbę obowiązkową w armji, 
robi pewne liczebne wywody, k tóre  wywołały uzasa
dnione reklam acje ze strony reorganizacyjnej komisji. 
T hiers pow iedział w istocie: „W e F rancji przypada ro
cznie trzykroć  sto tysięcy młodych ludzi, takich, którzy 
dochodząc do 21 lat wieku, obowiązani są służyć w 
wojsku. G dyby więc corocznie brano te 300,00'j do 
wojska, tobyśm y otrzym ali, licząc trzyletni term in służ
by, trzy  kontyngensy razem  około 900,000 ludzi”. T a 
kie wyrachowanie prezydenta rzeczypospolitej jest b łę
dne i zaraz starano mu się to w ytknąć; jeśli bowiem 
rzeczywiście corocznie we F rancji 300,000 m łodych lu 
dzi kończy la t 21, to bynajmniej nie idzie za tern, aby 
wszyscy zdolni byli do noszenia broni. W  roku 1868 
naprzykład liczba m łodych ludzi wynosiła 292,750, z 
których 185,000 stawało przed komisją rewizyjną, z 
tych zaś wyłączono 56,915 nie trzym ających m iary lub 
niezdatnych, a 44,405 nie stawiło się wcale, lub też z 
rozm aitych przyczyn, wolne było od poboru; tak  więc 
z tej liczby ty lko 83,583 okazało się zdolnych do woj
ska i tych wzięto. Z tego więc wypada, że w yłączy
wszy tych którzy wolni są od wojska, to je s t kulawych, 
garbatych, synów wdów. utrzym ujących rodziny i t. d., 
roczny kontyugens we F rancji wynosić będzie 150,000 
do 160,000 ludzi. C yfra ta  oparta  je s t na dowodach 
dostarczonych komisji przez m inisterstwo wojny. S łuż
ba zatem obowiązkowa, przypuszczając trzyletni term in 
w arm ji czynnej, do F rancji, nie da jak błędnie utrzym y
wał Thiers, dziewięćkroć lecz czterykroć pięćdziesiąt 
tysięcy wojska. Thiers słusznie tw ierdzi, że nie można 
poświęcać jakości dla liczby i żąda, aby pobyt w armji 
trw ał jak  najdłużej dla zupełnego w yrobienia żołnierza; 
komisja ze swej strony, również spraw iedliw ie żąda u- 
znania przez prawo obowiązkowej służby osobistej. Zda
je  się że porozum ienie nastąpi na podstawie projektu  p. 
Chasseloup-Laubat, w edług którego art. 37 tego praw a 
brzmi w sposób następujący: Czas służby jest stale o- 
znaezony: w arm ji czynnej pięć lat, w rezerw ie cztery 
lata, a w wojsku terytorjalnem  sześć lat.

* W  Journal des DSbats czytamy: Na ostatniem posie
dzeniu, znaczna liczba rad  jeneralnych zajm owała się 
kwestją pracy dzieci w zakładach rękodzielniczych. D o
wiadujem y się, że m inister handlu i rolnictwa, k tóry  już 
oddaw na ma zwróconą uw agę na tę w ażną kwestję, p rzy
gotow uje projekt do praw a urządzającego pracę dzieci 
w tychże zakładach. P ro jek t ten w zgrom adzeniu ńa- 
rodowem  w krótce przedstaw iony będzie. W ik to r L e- 
franc ma rów nież w biurze izby złożyć w krótce p ro 
je k t założenia szkoły rolniczej w M ontpellier. K om i
sja przeznaczona do w yprow adzenia śledztwa z działań 
rządu obrony narodow ej, odbyła wczoraj bardzo długie 
posiedzenie. Chaper, deputow any z departam entu Ize 
ry, k tóry  jest jednym  ze sprawozdawców tej komisji, 
odczytał na posiedzeniu dosyć znaczną liczbę protokó
łów (wywodów-słownych), zredagow anych z rozporzą
dzenia rządu 4 września.

* W  korespondencji z W iednia z dnia 10-go grudnia 
do Neue IJr. Ztg. czytamy: Ju tro  rozpoczynają się a
mianowicie w wyższej A.ustrji nowe w ybory do sejmów 
rozw iązanych. Nie można jeszcze przepow iedzieć rezul
tatu  takow ych. C iągłe w ybory (w M orawji np. w cią
gu 2-ch lat musiano obierać trzy razy), uczyniły sto
pniowo ludność obojętną, to też potrzeba będzie użyć 
wszędzie nadzwyczajnych środków pobudzających, aże
by przyprow adzić m ieszkańców do u rny  wyborczej. 
K orona, w charakterze właściciela wielkich dóbr ziem 
skich, ja k  powiadają, na ten  raz nie przystąpi do wy
borów, gdyż, jak  łatw o zrozumieć nie może ona dać 
swego głosu  przeciw ko ustanow ionem u przez siebie rzą
dowi a z drugiej znowu strony nie może głosować za 
najbardziej stanowczymi przeciw nikam i k ierunku, k tó 
rego reprezentantów  zaledwie przed k ilku  miesiącami 
skutkiem  w łasnego je j w pływ u w ysłano do sejmów. 
W  miejsce feldm arszałka-porucznika bar. v. Packany

nego kijow skiego do 24 września, do punktu zaś zbor
nego charkow skiego w ciągu 21 i 22 września. P rzy 
było i uległo rewizji lekarskiej w punkcie zbornym  ki
jow skim  4,223, w charkowskim  zaś 1,522. L iczba tych, 
którzy nie stawili się, wynosi z ogólnej ilości mających 
przybyć: w powiecie kijowskim  10,6% , w charkow 
skim 5,8% . Liczba niezdatnych wynosi z ogólnej ilości 
tych, k tórzy  ulegli rewizji: w powiecie kijowskim 12,6% , 
w charkowskim  20,9% - W iększość niezdatnych była 
pomiędzy żołnierzam i, którzy wysłużą z dniem 1-m sty
cznia 1872 roku  po 16 i 17 lat, to jest pomiędzy tymi 
tylko, k tó rzy  weszli do wojska z poborów nadzw yczaj
nych w latach 1854 i 1855, gdy z powodu pobrania 
znacznej liczby rekrutów , byli oni starsi wiekiem i s łab 
si pod względem fizycznym. Trudniących się rolnictwem 
było, w stosunku do ogólnej liczby' stawających urlopo
wanych: w pow. kijowskim 33% , w charkowskim  25% . 
P ro cen t ten powinien zwiększyć się z następstwem cza
su dla tego powodu, że krótsze term ina służby nie bę
dą odzwyczajać żołnierzy od zatrudnień, jak im  odda
wali się przed wejściem do wojska, ja k  również dla te 
go, że włościanin idący do wojska zachowuje nabyte 
przez niego praw a do gruntów . M usztra szła ze wszech 
m iar pomyślnie. U rlopow ani obeznali się należycie z 
nową bronią. S trza ły  arty lerji były wyższe nad dosko
nałe. N ie można życzyć lepszego skom pletowania pułku 
jazdy  w czasie wojennym. P u łk  odeski, skom pletow a
ny na stopę składu zwiększonego pokojowego, wykony
wał wszystkie ewolucje szykownie i bez błędów, jak  w 
zwykłym  składzie pokojowym . W arunk i niekorzystne 
pow tórnego uczenia urlopow anych były następujące: w 
liczbie urlopow anych było wielu żołnierzy dawnych te r 
minów, którzy uczyli się służby frontowej wśród in 
nych warunków; w Czugujew ie nie było koszar ani u- 
jeżdżaini i czas był dżdżysty. O prócz tego, powołanie 
pomienione wykazało te dane, na zasadzie których mo
żna będzie przedsiębrać środki, zarów no dla przyśpiesze
nia gromadzenia się, jak  i dla wydoskonalenia całego 
mechanizmu. W  tym  celu, powoływania częściowe u r
lopowanych w powiatach, odbywać się będą corocznie, 
w znaczniejszej liczbie powiatów, przyczem to pow oły
wania częściowe mają być dokonyw ane bez wszelkiego za
wiadamiania, zapomocą jedynie telegram ów , k tóre  będą 

dzień naznaczony dla rozpoczęcia po-

zam ianowanego dowódzcą dywizji w P resburgu , feld- 
m arszałek-porucznik, książę W ilhelm W irtem bergski 
obejmie dowództwo dywizji 5 ej w Ołom uńcu.

* O powstaniu w M eksyku piszą pod dniem 11-m 
listopada: W  całym  kraju  powstaje znaczny ruch re - * 
wolucyjny, a do nowego roku spodziewają się zmiany 
rządu. K raj ten jeszcze nigdy nie znajdow ał się w tak 
anorm alnem  położeniu. O prócz stanu Taxaca, gdzie, 
jak wiadomo Porfiro-D iaz znajduje się na czele znacz
nej armji, i stany Aguascalientes, D urango, Zacatecas
i Cuahulla oświadczyły się na korzyść powstania.
W innych stanach ogłoszono także pronuncjatnenta, a 
w kilku gubernatorow ie ustąpili ze swych stanowisk. 
Zresztą, w arm ji panuje w ielkie niezadowolnienie, a 
niektórzy jenerałow ie i pułkow nicy przyłączyli się do 
powstania. Skarb  zbankrutow ał, a lud zaczyna popie
rać powstańców. D zienniki, k tó re  dotychczas zape
w niały, że Ju arez  zdoła utrzym ać się, obecnie przy- 
zuają, że przew rót jest nieuniknionym . Szczególniej 
zięciowie Ju a reza  oskarżani są gw ałtownie; jeden  z nich, 
Delfin Sanchez, został aresztowany; wszelako prezydent 
usiłow ał bronić go przeciw ko prawu. Jen e ra ł Q uiro- 
ga, znany stronnik  cesarza M aksym iljana, przyłączył 
się również do powstańców i objął dowództwo nad 
niższym Rio Grandę.
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Telegramy z gazet zagranicznych
* P aryż, 12 grudnia. K om isja praw a wyborczego po

stanowiła: W ybieralność zależy od 25-go roku życia i j e 
dnorocznego zam ieszkania w miejscu. Osobom w ojsko
wym nie służy prawo wyborcze. O ddanie głosów dla o- 
bowiązkowych wyborów dopełn ia jących , wyznaczonem 
zostało na 7-y stycznia roku  przyszłego.

* Wersal, 11 grudnia. Na dzisiejszein posiedzeniu 
zgrom adzenia narodourego, po pierwszym odczycie przy
jęto  projekt do prawa, zabraniającego członkom zgrom a
dzenia narodow ego przyjmowanie urzędów publicznych, 
do których przy wiązanem jest wynagrodzenie. Uchwalono 
nagłość wniosku co do rewizji praw a w przedm iocie środ
ków przeciwko wykroczeniom  prasy.

* Berlin, 12 grudnia. Na dzisiejszein posiedzeniu 
izby deputowanych, przyjęto jednom yślnie z nieznaczną 
zmianą, § 5-y projektu do praw a w przedm iocie zniesie- 
sienia skarbu państw a pruskiego. Zaś projekt do prawa, 
dotyczącego uwolnienia od podatku klasycznego, oraz 
zniesienia podatku od miewa i od rzezi bydła, p rzekaza
nym został komisji z 21 członków. P o  ukończonych ogó l
nych rozpraw ach nad budżetem  na 1872 rok, przystąpio
no do roztrząsania szczegółowego.

* Sztutgard, 11 grudnia. Na dzisiejszein posiedzeniu 
izby deputowanych, m inister sprawiedliwości v. M ittnacht 
potw ierdził, iż komisja rady związkowej odrzuciła w ięk
szością 6 głosów przeciwko 4, wniosek L askera w przed
miocie rozszerzenia prawodawstwa cesarstwa niem ieckie
go na całe prawo cywilne. Zdania w tym względzie 
większości, jak  również mniejszości zostaną w ydrukow a
ne a dopiero potem  rząd w irtem bergski poweźmie decy
zję co do głosow ania nad takowem i w plenum  rady  związ
kowej. M inister oświadcza, że on sam nie je s t bezw arun
kowo przeciwnym rozszerzeniu kom petencji p raw odaw 
stwa cesarstwa. D la osiągnięcia tego celu, istnieją dwie 
drogi, a mianowicie: zmiana ustawy krajowej i zgodnie 
z konstytucją rozszerzenie kom petencji w punktach poje
dynczych.

* Wiedeń, 11 grudnia. Z rozporządzenia cesarza przy w - 
dzianą będzie żałoba u dw oru przez 8 dni, począwszy od 
12-go grudnia, po ś. p. Je j Cesarskiej W ysokości Księ - 
żnie T eresie O ldenburgskiej.

Praga, 11 grudnia. Ju tro  odbędzie się w ypro
wadzenie zwłok Je j Cesarskiej W ysokości K się
żny T eresy O ldenburgskiej. P od ług  dotychczasowego 
postanowienia, zwłoki odprow adzone być mają do dw or
ca kolei żelaznej bez żadnej wystawności. D la  odpro
wadzenia zwłok przybyli tu  arcyksiążę R ainer, arcy- 
księżniczka M arja, książę W ejm arski, oraz książę N a- 
sauski wraz z całym swym dworem.

* Praga, 11 grudnia. Pod ług  doniesienia Prager 
Abendblatt, sejmy pojedyńcze, k tóre zebrać się mają 
w ciągu przyszłych dwóch tygodni, będą miały bardzo 
krótki czas dla sych obrad i na dwa dni przed Bożem

O d działalności M inisterstw a wojny, dążącej n ie
zm ordowanie i konsekw entnie do rozwoju naszych sił bo
jow ych na równi z poziomom teraźniejszych wymagań i 
położenia Rosji, przechodzim y do tych kwestij ekono
micznych, które zaprzątały  w zeszłym tygodniu społe
czeństwo ruskie. W idzim y i w tej także sferze popar
cie gorliw e dla interesów  ojczystych, powodowane ideą 
niezbędności rozwoju naszych sił ekonomicznych do te 
go stopnia, na jakim  staniemy się niezależnym i od na
szych sąsiadów i rów nież silnymi ja k  oni. Zdaw ałoby 
się, że bardzo daleki zachodzi związek pomiędzy refor
mą wojskową a interesam i ekonomicznemi,— lecz obie te 
spraw y biorą początek w ogólnein życiu narodowem  i w 
jego  dążności do zajęcia stanowiska trw ałego wśród in 
nych ludów europejskich, k tóre  może być osiągnięte przy 
pomocy zarówno siły bojowej, ja k  i potęgi oświaty i p ra 
cy. D opóki będą trw ać żywe siły, dopóty walczyć będą 
one wiecznie o przewagę; lecz dawniej zwycięzca do
chodził do tej przew agi zapomocą oręża, obecnie zaś nie- 
możebna jest wojna nieustanna i walka sił wychodzi na 
jaw  w współzawodnictwie na polu um ysłow o-ekonom icz- 
nem. K ażdy przeto fakt z dziedziny stosunków ekono
micznych m iędzynarodowych ma doniosłość dziejową, 
wykazującą stanowisko narodu wśród innych ludów. 
,,O braz handlu zew nętrznego,“ o którym  mówiliśmy nie
jednokrotnie, jest podawnem u przedm iotem  wiodącym 
gazety petersburgskie i moskiewskie do rozmyślań. L i
czby objęte książką pomienioną, rzucają światło na stan 
jednej z głów nych gałęzi naszego gospodarstw a kra jo 
wego, na hodowlę bydła. Ze wszystkich krajów  E uropy , 
Rosja posiada najliczniejsze i najróżnorodniejsze stada 
owiec. L iczba owiec w Rosji wynosi 44,171,000, w tej 
liczbie 11,655,000 merynosów. D la tego ju ż jed n eg t
powodu, wywóz wełny powinienby zajmować jedno 
miejsc najważniejszych w naszym handlu wywozowym. 
W samej zaś rzeczy, wywóz wełny zm niejszył się 
w 1870 roku, w porów naniu z rokiem  1861, — pod 
względem wagi o 13 % % , P°d w zględem  zaś wartości o 
53% . Lecz przywóz wełny prostej i przędzonej zwię
kszył się w tym że czasie o 225°/0 co do wagi i o 181%  
co do wartości. W ywóz przędzy wełnianej zmniejszył 
się pod w zględem  wagi o 64%  i pod względem wartości 
o 27% . Być atoli może, iż liczby te  wykazują spotę
gowanie działalności naszego przemysłu wełnia
nego? Na to pytanie, daue celne odpowiadają w

dnia z rana po ogłoszeniu rozkazu, 21 września. 75%  ! rozsyłane w sam 
ogólnej liczby urlopowanych przybyło do punktu zbor- j wołania.



Narodzeniem zostaną zamknięte. — Rada państwa sta 
nowczo zbierze się 27-go grudnia, a po tymczasowem 
uchwaleniu podatków, nastąpi dłuższe odroczenie aż 
po za nowy rok.

* Peszt, 11 grudnia. Na dzisiejszem posiedzeniu izby 
niższej, Helfy przedstawia wniosek, aby izba wezwała 
rząd do wniesienia projektu do prawa w przedmiocie u- 
tworzenia w Peszcie-Budzie akademji wschodniej.

* Peszt, 11 grudnia. Ponieważ obrady nad planem 
akcji rządu względem sejmu chorwackiego już zostały u- 
kończone, przeto bnn Bedekowicz wyjechał ztąd.

* Peszt, 12 grudnia. W  tutejszych duchownych sfe
rach katolickich szerzoną jest pogłoska, że książę pry
mas wyklął ks. Piotra Hatala, redaktora organu starych 
katolików, kzabad Egyhaz i profesora teologji przy uni
wersytecie peszteńskim. W yklęcie pociągnie za sobą pra
wdopodobnie usunięcie profesora z jego stanowiska-

* Rzym, 11 grudnia. Na dzisiejszem posiedzeniu izby 
deputowanych, przyjęto całkowicie projekt do prawa w 
przedmiocie dochodów i wydatków na 1871 r., a potem 
przystąpiono do dalszych rozpraw nad budżetem mini
sterstwa spraw zagranicznych na 1872 r. Sinco pochwala 
postawę rządu włoskiego w kwestji kopalń Laurion. Mi
nister sptaw zagranicznych Visconti-Venosta, daje pogląd 
historyczny na rzeczoną kwestję wykazując, iż jest bez- 
zasadnem, jakoby Grecji grożono wojną. W  skutku od
mowy' Grecji co do przyjęcia sądu polubownego w tej 
kwestji, Francja i W łochy powinny zbadać wynikające 
ztąd nowe położenie. Rząd postępować będzie drogą u- 
miarkowania i pojednania, lecz zabezpieczy interesa 
W łoch silną dłonią.—Na uwagęMillano, minister oswiad- 
oza, iż p. Nigra w sposób zręczny i godny pochwały re
prezentował we Francji prawdziwe interesa Włoch. Po
tem przyjęto wszystkie pozycje budżetu ministerstwa 
spraw zagranicznych, Następnie podjęto rozprawy nad 
budżetem ministerstwa sprawiedliwości. Obraz położenia 
finansowego przedstawionym zostanie jutro przez mini
stra finansów. — Poselstwo austrjackie zainstalowało się 
już ostatecznie w Rzymie.

* Rzym, 12 gru hiia. Na wczorajszem zgromadzeniu 
kilku senatorów i deputowanych, rozbierano kwestję bu
dowy drogi żelaznej przez górę Spliigen. Dzienniki 
stwierdzają, że wykonanie tego projektu z każdym dniem 
staje się bardziej prawdopodobnem. Zapewniają, że dziś 
przedstawione zostaną izbie projekta do praw w przed
miocie obrony narodowej i reorganizacji marynarki.

* Bern, 11 grudnia. Rada narodowa postanowiła do
dać nowy artykuł do ustawy związkowej, wed'ug które
go prawo do zawierania małżeństw, zależuem jest od pra
wodawstwa związkowego i zostaje pod opieką związku. 
Małżeństwa zawarte za granicą podług odpowiednich 
pę#w, uznają się za prawomocne, a żona nabywa prawo 
indygenatu męża.

* Kopenhaga, 11 grudnia. Okręt z latarnią morską 
w Kategacie zmuszonym był dziś opuścić stację. W  sku
tku zawiei śnieżnych, komunikacja na drogach żela
znych w Jutlar.dji jest nieregularna.

* Londyn, 12 grudnia. Lord, sędzia naczelny udał 
się do Genewy, celem wzięcia udziału w rozprawach 
prełiminarnych sądu polubownego, który zebrał się dla 
załatwienia kwestji „Alabamy.” Celem tych rozpraw 
będzie wymiana pełnomocnictw i innych potrzebnych 
w tym względzie dokumentów.

* Londyn, 12 grudnia. Najnowszy buletyn z San- 
dringhamu o godzinie 8-ej z rana donosi: Książę Walji 
przepędził noc bardzo niespokojną i miał silną gorącz
kę. Nie nastąpiło żadne polepszenie.

* Londyn, 12 grudnia. Na odbytym wczoraj wie
czorem meetingu przez wierzycieli państwa austrjac- 
kiego, przyjęto zaproponowaną ze strony rządu wę
gierskiego ugodę i postanowiono w skutku tego przyj
mować pożyczki węgierskie na giełdzie londyńskiej i 
notować takowe urzędownie.

Wiadomości Miejscowe.
* Kur. War. pisze: Po wczorajszym koncercie towa

rzystwa muzycznego w salach redutowych, zaraz od 
rana dziś, rozpoczęte miały być roboty około urządze
nia tamże bazaru na dochód ubogich. Urządzeniem kie
rować będzie budowniczy p. Dietrich, kupcy tutejsi już 
rozebrali pomiędzy siebie miejsca w sali. W  przedpo

następujący sposób. Od 1861 do 1868 roku, wywóz 
wyrobów wełnianych zwiększył się o 1,635"%, w 1870 
roku zmniejszył się (w porównaniu z rokiem 1868) o 
20%, prawdopodobnie z powodu wojny na zachodzie. 
Lecz wraz z zwiększeniem wowozu, zwiększył się także 
przywóz w 1871 roku, w porównaniu z rokiem 1861,
0 110%. Za lat najpomyślniejszych, Rosja przywozi 
wyrobów wełnianych za 7,684,331 rs. więcej niż wywozi, 
pomimo iż nie ma w Europie kraju bardziej od Rosji bo
gatego w wełnę. Jakkolwiek zwiększenie wywozu wyro
bów wełnianych ruskich, świadczy o postępach prze
mysłu ruskiego, pomimo to Wiec zer. Gaz. sądzi, że pro
dukcyjność wełniana ruska upadała w ciągu ostatnich 
10 lat, na dowód czego można przytoczyć zmniejsza
nie się i wyprzedawanie stad owiec przez południowo- 
ruskich właścicieli dóbr, którzy znajdują, że hodowla 
owiec nie jest korzystna. Lecz mieliśmy już sposo
bność do wykazania, że hodowla owiec w Rosji połu
dniowej przechodzi obecnie przez ciężkie przesilenie, 
nie dla tego, ażeby była sama przez się niekorzystną, 
lecz dla tego, że 1) technika przemysłu wełnianego 
wymaga obecnie dłuższej wełny australskiej, i 2) że 
W Rosji południowej czuć się daje chwilowy brak rąk 
do pracy. Hodowla owiec musi kwitnąć tam, gdzie 
przeszła już przez świetny okres istnienia i gdzie nie 
zbędne warunki naturalne jej istnienia, mianowicie nie
zmierzone stepy południowe, obfitujące w trawę, pozo
stały podawnemu. Oprócz wełny, owce dostarczały 
na wywóz znaczną ilość łoju, pod względem zaś pro
dukcji łoju, Rosja zajmowała pierwsze miejsce. Ame
ryka spółzawodniczy z nią obecnie w tym względzie. 
Statyści obliczali poprzednio, że Rosja produkowała 
corocznie do 8 miljonów pudów łoju. W r. 1860 wy
wieziono łoju za 18 miljonów rs., mianowicie 4%  mil. 
pudów. Od tego roku wywóz zaczął zmniejszać się
1 wynosił w r. 1870 o 48%  mniej co do wagi i o 
47%  co do wartości. Toż samo spostrzegać się daje 
pod względem wywozu stearyny, oraz świec łojowych 
i mydła. Zwiększenie wywozu znajdujemy co do skór 
niewyprawnych i juchtu, lecz widzimy zarazem zwię
kszenie przywozu skór wyprawnych i wyrobów skórza
nych. Popyt na szczecinę i włos koński zwiększył się 
znacznie: o 97%  i 60%  co do wagi i o 411% i 495% 
co do wartości. Lecz wywóz szczeciny, świadczący na 
zachodzie o polepszeniu rasy nierogacizny, gubiącej

koju sal, od strony teatru wielkiego, mają się podobno 
pomieścić wyroby fabryki p. Ostrowskiego, a środek 
sali zajmą wyroby p. Mintra, ze składu p. Knola. 
W  około uszykuje się reszta wyrobów i towarów. R o
boty muszą być prowadzone dniem i nocą, by je ukoń
czyć przed poniedziałkiem, w tym dniu bowiem przed
mioty trzeba będzie już znosić i ustawiać. Otwarcie ba
zaru nastąpi we wtorek w południe. O ile wiadomo, 
zapowiada on się świetnie, tak pod względem obfitości 
jak i doboru towarów. Nie od rzeczy jednak będzie 
tu nadmienić, że ceny nakładane na przedmioty, ma
jące być wr Bazarze sprzedawane, w niczem nie będą 
się różnić od zwykłych sklepowych. A ci którzy pra
gną zaopatrzeć się w gwiazdkowe upominki, chętnie 
pójdą tam, gdzie znajdą pod ręką tak obfity dobór 
wszelkiego rodzaju najświeższych towarów.

* Większe wygrane w 5-ej klasie 117 Loterji K la
sycznej, przypadły w dniu wczorajszym z liczby odcią
gniętych 700 Numerów, jak  następuje: Nr. 922 wygrał 
rs. 10,000, Nr. 21788 rs. 5,000, Nr. 14933 i 15115 po 
rs. 500, zaś Nr. 11459, 13027, 15402 i 19573 wygrały 
po rs. 200.

Dalsze ciągnienie, odbędzie się dziś, począwszy od 
godziny 10-tej z rana.

* Warszawska Gazeta Policyjna zam ieszcza następujący  

w ypadek m iejsk i:

—  W dniu onegdajszym , w cyrkule W olsk im , w domu pod  

N r. 2 9 przy u licy  K rochm alnej, Andrzej E b in g er , robotnik  z bro

waru H aberbuscka, zaprzęgając konia , uderzony przez teg o ż  w n o

g ę  prawą, u le g ł złam aniu. E b in g er  odesłan y  Z09tał na kurację  

do szpitala E w an g elick ieg o .

Poczta petersburgska otrzymaną została wczoraj 
w Warszawie o godz. 11 wieczorem.

PRZEWODNIK WARSZAWSKI

* Zarząd Drogi żelaznej Warszawsko-Terespolskiej,
podaje niniejszem do wiadomości publicznej, iż z po
wodu niedostatecznej liczby pasażerów na pociągi po
śpieszne zgłaszających się, bieg takowych z dniem 11 
(23) grudnia r. b. ustaje. Natomiast poczynając od 
dnia 12 (24) b. m. po drodze żelaznej W arszawsko- 
Terespolskiej kursować będą pociągi osobowe według 
następującego rozkładu:

Pociąg osobowy z wagonami 1, I I  i I I I  klasy idący 
z prędkością 40 wiorst na godzinę wychodzi z Pragi 
o godzinie 9 minucie 42,—z Miłosny o godz. 10 m. 
11,—z Dębego Wielkiego o godz. 10 m. 24,—z M iń
ska o godz. 10 m. 47,—z Cegłowa, o godz. 11 m. 8,— 
z Mrozów o godz. 11 tn. 19,—z Kotunia o godz. 11 
m. 49,—z Siedlec o godz. 12 m. 20, — z Łukowa o 
godz. 1 m. 19,—z Szaniaw o godz. 1 m. 35,—z Mię
dzyrzeca o godz. 2 m. 7,—z Białej o godz. 2 m. 47,— 
z Chotyłowa o godz. 3 ra. 13,—z Terespola o godz. 3 
tn. 45,— przychodzi do Brześcia o godz. 3 m. 57 po 
południu.

W strony przeciwną:
Wychodzi z Brześcia o godzinie 12 minucie 17 po 

południu, —Z Terespola o godz. 12 m. 34,—z Choty
łowa o godz. 1 m. 4, —z Białej o godz. 1 m. 32,— 
z Międzyrzeca o godz. 2 m. 15,—z Szaniaw o godz. 2 
m. 40,—z Łukowa o godz. 3 m. 15,—z Siedlec o godz. 
4 m. 4,—z Kotunia o godz. 4 m. 28,—z Mrozów o 
godz. 5,—z Cegłowa o godz. 5 m. 7 ,—z Mińska o 
godz. 5 m. 3 5 ,— z Dębego W ielkiego o godz, 5 m, 
51,—z Miłosny o godz. 6 m. 6,—przychodzi do Pragi 
o godzinie 6 minucie 32 wieczorem.

Powyższy bieg pociągów zastosowany jest do roz
kładu jazdy na drodze żelaznej Moskiewsko-Brzeskiej.

Czas przyjścia i odejścia pociągów oznaczonym zo
stał według południka warszawskiego.

. . . . . . .  .ra&as&sa&SKB sunMV9iM

przy tein szczecinę, dowodzi u nas niepostępowości 
w tej gałęzi. W ogóle wywóz w r. 1870 świadczy o 
upadku hodowli bydła w Rosji. Jedyny pod tym wzglę
dem wyjątek stanowi hodowla koni, jakkolwiek i ta 
gałęź ucierpiała mocno w ostatnich czasach z powodu 
p idania koni. Pomimo to, wywóz koni zwiększa się 
stale i konie ruskie są coraz bardziej cenione zagranicą, 
jakkolwiek w hodowli bydła daje się spostrzegać w 
rzeczy samej upadek, bez wątpienia chwilowy, stosunek 
bowiem ilości bydła do liczby ludności ’ jest dość ko
rzystny. W ypada w przecięciu po jednej sztuce bydła 
rogatego na każdych trzech mieszkańców. Ten stosu
nek korzystny zmniejsza się z powodu przymiotów na
szego bydła. Powodzenie handlu mięsem wymaga produk
cji dobrego mięsa, co zależy od dobrej rasy bydła opasowe
go. Rozwój handlu mięsem, jaki daje się spostrzegać na za
chodzie Europy, zwraca na się uwagę naszych gospoda
rzy wiejskich, z powodu bowiem swoich warunków na
turalnych, Rosja może brać bardzo znaczny udział w han
dlu mięsem. Przedmiotowi temu poświęcony jest arty
kuł w Nr. 77 gazety Ruski Mir. Autorjjtego artykułu 
przemawia za niezbędnością polepszenia ras naszego by
dła i przytacza przykłady w tym względzie w guber- 
njach południowych; zdaniem autora, samo tylko wypro
dukowanie dobrych ras bydła na rzeź, nie jest dostatecz
ne dla powodzenia tej gałęzi przemysłu: należy koniecz
nie pozakładać fabryki dla przysposabiania mięsa na 
wywóz i dla zużytkowania odpadków mięsnych. Jako 
na rękojmię powodzenia naszego handlu mięsem, autor 
wskazuje na ustalony trwale handel wywozowy zwierzy
ną, która wszelakoż jest przedmiotem zbytkowym, kon
sumowanym jedynie przez klasy zamożniejsze, podczas 
gdy mięso, jako artykuł żywności niezbędny dla klas ro 
botniczych, może stać się przedmiotem handlu wywozo
wego, stale wzrastającego i bardziej trwałego. „O braz han
dlu zewnętrznego Rosji zar. 1870,” wykazując, że przemysł 
nasz czyni postępy pod względem wyswobodzenia się z 
pod zależności od produkcji zagranicznej, naprowadza 
gazetę Gołos na myśl oznaczenia stopnia udziału państw 
zagranicznych w naszym handlu. Oznaczenie dokładne 
tego stopnia jest trudne, bardzo niewielka bowiem liczba 
towarów nabywana jest z pierwszej ręki, lecz przechodzą 
one po większej części przez ręce kupców, którzy sprze
dają następnie takowe. Pochodzące ztąd straty są wi
doczne, co spowodowało niektórych naszych ekonomi

<fnia % M  Grudnia

W i d o w i s k a .
W IE L K I T E A fR . —  Dziś, we czw artek, opera w 4 aktach, 

H a l k a  . —  P oczątek , g»d z iu ie  7 i p ó ł. —  Jutro, w p iątek , p ierw 
sze przedstaw ienie ir ty stó w  opery w łosk iej, opera I j L O f f l b a i d i  
( Ł o m b a r d O W i e ) ,  aibnatnent. N . 1 lit. A .—  Wczoraj, w e środę,
dawano operę Y e r b u m  n o b i l e ,  bale M o d n i a r k i  czyli K a r n a w a ł  
p a r y z k i ,  było osób  2 2 6 .

T E A T R  R O Z M A IT O ŚC I. -- lJzis, we czw artek , kom edja w 5 
aktach, P o C Z W a r k d - —  P oczątek o god zin ie  7 — Jutro, w pią
tek , kom edja M e n to l -

D O L IN A  S Z W A JC A R S K A . —  W niedziele i święta, oraz 
trzy razy w tygodn iu , to  j e s t  we wtorek, czwartek i sobotę, K o n -  
C0rt pod dyrekcją A dolfa Sonnonf elda. —  P oczątek  o god zin ie  
5 - e j .—  Cena w ejścia kop . 2 0 .

W  T IV O L I (przy u licy  K rólew sk iej). —  Dzis i codziennie, 
K o n c e r t a  k w i n t e t o w e  pod k ierunk iem  p. D ou zette . —  P oczątek  
w dnie pow szednie o god z in ie  7 - e j ,—  w n ied zie le  zaś i św ięta o 
godzin ie  6 - e j .— Cena w ejścia  kop . 1 0 .

C A B IN E T  Z O O L O G IC Z N Y  (w gm achu uniw ersytetu  war
szaw sk iego) —  O tw arty w  n i e d z i e l e  bezp łatn ie .

W Y S T A W A  T O W A R Z Y S T W A  Z A C H Ę T Y  SZ T U K  P IĘ 
K N Y C H . —  O twarta codziennie, od godziny  1 1 -e j  rano do 5 -e j  
po południu, w gm achu obok k ościo ła  św . A n n y. —  W ejścio  w 
d n ie  pow szednie kop. 1 5 ; iv n ied z ie le  zaś i św ięta  kop . 5.

T E A T R  R A P P O  (przy rogu u lic H rab iego  B erga  i W ło d z i
m iersk iej. — Dziś i codziennie, W i e l k a  p a n o r a m a -  — O tw arta  
od godziny 9_ej  rano.

P R Z Y JE C H A L I DO  W A R S Z A W Y .

* Jencrał-adjutant Krasnokutski, z Kijowa.
W Y JE C H A L I Z W A R S Z A W Y .

* Tajny radca Witte, do Petrokowa.
* Przyjechali do Warszawy: obywatele: Guziński 

Adam z Wyględowa, Sadowski Michał z Krakowa, Mo- 
gilnicki W itold z Maluszyna, Świerczewski Teofil z Gro
dek, Ostrowski August z Maluszyna, Grochowalski Jan  
z Michałowa, W erner Ferdynand z Zawad, Turobojski 
Apolinary z Lipia, Antoszewski Adam z W oli K alko
wej, Bogucki Aleksander z Częstochowy, Abramowicz 
Władysław z Kamionki, Chojęcki Aleksander z Woli, 
Skalski Wincenty z Petrokowa,—rabin Rotenberg Pin- 
kus z Opatowa,—kupcy: Tanbwurcel W olf z Moskwy, 
Meyer Karol z Gdańska, W ejsbrom Josel z Grodna, 
Nerenberg Szul z Kiszyniewa, B raun  Abraham z W ło
cławka.

* W  dniu 1 ( 1 3 )  b ieś . raies. i roku , cboryoh w 8-m iu  cy

wilnych szpitalach: przybyło 6 9 ,  w yzdrow iało 4 8 ,  umarło 5 , 

p ozostało  1 9 4 4  (m ężczyzn  9 5 1 ,  kob iet 9 9 3  ), z nich w s z p i

talu starozakonnych m ężczyzn 1 7 5 ,  k ob iet 1 8 5 .

Obligacje K olei Żel. W ur.-Torospolskiej. . .
Akcjo Drogi Żel. lab. Łódzkiej rs. 100 . . .
A kcje banku haudl. warsz. 1 em. po 250 rs.
Akcjo Banku Dyskontowego w Warszawie za

sztukę Rs. 7 5 ................................................
Akcje Warsz Tow . Ubezp od ogniu za sztukę 

z wpłatą Rs. 125 . . . .  . .
Pa/nery Publiczne (bez wartości kuponów i. .

Obligi Skarbu za rs. 100. 1 . .
Obligacjo cząstk. z 1835 zip. 500 za azt. . .
Certyfikaty Banku na Oblig. cząstki I. A. pa 

zip. 300 za sztukę 
Lit. B. po zip. 200 za sztukę bez k -pon. . .
Listy Zastawne l l l - g o  Okresu Serji piorwszej

za rs. 1 0 0 .............................. .....
Listy Zastawne I i i-g o  Okresu Serji dragei

za rs. 100 ' ) ................................................
Listy Zastawne nowo 5% z r. 1869 ł ) .
Obligi Towarzystwa Kredyt. Ziemskiego . .
5% L isty Zastawne m. Warszawy 3) . . . .
L isty likwidacyjne za rs. 1 0 0 4) .......................
Dowody Kom. Contr. Likw. za rs. 100 . . .
5 pożyczka rosyj. S tiglitza z 1854 za ra. 100 .
6 pożyć, rosyj. Stiglitza z 1855 zars. 100 .  .
B ilety Banku Cos. Ros. z r. I860 za rs. lo o  . 
M etaliki Lutowe za rs. 1 0 0 ..........................................101

,, Sierpniowe za rs. 100 . . . .
Uosjska ypożycz. prens. z 1864 rs. 100 .

„  „ „ ditto ostęploi
,i  , „ 1866 rs. 100  . . ,
„ „ ditto Ostęplowana 150

5%  Listy Zastaw. Rosyi . . . . .
M o  n o t y .

Pół-im perjały R o s y j s k i e .........................
Dukaty Holenderskie nowe ważne . .
Pruskie bilety kasowe ..............................
B ilety bankowo austryjackie . . . .

~~~~ 102

- —

— -

-
..._

— * T l ■

—
— —

89 25 88 76

38 9 87 59
' $4 44 88 5
100 33
34 35 34
74 10 73 70
— •— * -
- —
—
— —

101 33 — ...
— — —

153 |!>*
153 50 152 26
150 —
150 — - - * *-•

— — —T —

— — • - v —
—- -r. --- —
— — — •✓—
— ■ —

K U lłB  G IE Ł D Y  W A R SZ A W SK IE J  

Uhla 2  (14) Grudnia 1811 r.

Wr « k  s  l e
Żądano Płacono

Rs. K- Rs. K-
10* Tal. i 2 Ul —
i* »» 3 -l. 109 27 V, 108 97' s
»• M 1* ra. — —

so o  15. MX. !* tn. --- —
i F t. S t. i 5 ra. 7 80 7 28 '/,

SOO Erank. <0 a. 85 95 —
150 Zl. W A . j *2 Ul. 02 25
100 H sr. U m. 93 25 98
»ł *t is d. 100 -
‘r ss l Dl. - - —

„ ik . t. — -

Berlin
ł ł

Gdańsk . 
Hamburg. 
Londyn . 
Paryż. . 
W iedeń . 
Petersburg

71
Moskwa .

A kije  i  Obligacje Kolei Żelaznych.
A kcje Głównego Towarzystwa Rosyjskiego

żelaznych rsr. 1 2 5 ..............................  .
Obligacje Głów Tow . Ros. D r ó g Ż o i. po fniu 

ków 2.000 za rs. 100 . . . .
Akcje D rogi Z ol. W ar.-W ied . z a  sztukę . .
Obligacje Dr. Żel. W arsz.-W ied. po 500 fr. 
Obligacje Drogi Żel. W ar.-W ied. p ., 100 ta la 

rów za sztukę .........................
A kcje Drogi Żol. W ar.-Bydg. za rs. 100 . .
Akcje „  „ po 500  talarów
Akcjo D rogi Zol. W ar.-Terosp. za rs. 100 . .

134 50

91 50

68
71

—  117

') Wartość cupona bioź. od listów  Zastawnych rs. 1 Ir 9 :'/»
’ ) Wartość kupona od L ist. Z»st. nowych rs. 2 k. 89*/,.
*) Wartość kupona Listu Zastawnego m.Warszawy rs .— k. 101 V|». 
*) W artość kuponu od Listów Likwidacyjn. rs. — k. 14*/«•

Geny Targowe.
dnia 1 (1 3 ) Grudnia 1871 roku.

R O D Z A JE K O D U K T Ó W Czetwert Korzec od — do

rsr. kop. ruble sr. i kopiejki
Pszenica — 242 —- — funt.............. 1‘2 6 4 *7t 8 187»/,
Zyto . . -  232 -------  „ . . . 8 64 5 .0 5 140
Jęczmień 4 i 2 rzędowy . . 7 44 4 l* v , 4 65
O w i e s .............................................. 4 56 2 55 2 85
Gryka ................................................. — — -- —
Rzepik lo tn i............................................. — — — —- — -  '
Rzepak raps zimowy . . .  . . . . — [ -  " - —

Siemie ln ia n e ............................. __ — — 1 —
Groch p o ln y .............................................. 8 64 & 110 5 40

„ cukrow y......................................... — -
F a s o la ........................................................ — - __
K a s z a  jag lan a ..................................... - - — —

„ jęczm ien na............................. — — — --
„ gryczana gruba................... — — - ' -  .
„ „ drobna................... -- — —

Mąka parowa pszenna 000 pud . . . . — - - — —
>» »t »» 00 i. — —
tt i, I  ,» — — — —
»» ,» u U  u — - —
„ „ żytnia pyt. Nr. 1 i 2 . . — — — — -

J a r z y n y: K a r to f lo ............... — — - —
„ B u ra k i................. — — — :

O k r a s a :  Masło świeże funt . . .  . — — -
„ „ solono p u d .......... — — ■ — — — —

Oloj rzepakowy pud............................... — — — — -
„ lniany „ .......... ..................... — — — — - —

Śledzio szkockie b e c z k a ................... — — — ''
„ angielskie ............................... - — — —

S ian o............  .....................................pud — — — 30 * 35
Słoma .................................................pud — — 15 — 20
Drzewo opał. twarde sążeń ktibiczny , — — —

„ u miękie „ - — — - —
Olej skalny fu n t ..................................... - •— —

Dowozy. Koleją, W isłą i Osią.

Pszenicy 350; Żyta 4 0 Jęczmienia owsa 400 korcy.

')  Pszenica wyborowa funtów 250 płacono rs. 8 k. 40.

Cena Okowity dnia 1 (1 3 ) Grudnia.

Hurtowa składowa wiadro od rs. 5 k. 9 l ' / j  rs- 5 k. 93, garnie* 

rs. 1 k. 52 rs. 1 k. 6 2 '/ , .

Pojedyncza szynkarska garniec od rs. — k. -  — sr. -  k, - .
stosunek garnca do wiadra 100 : 308

stów do przemawiania za niezbędnością zaprowadzenia u 
nas floty handlowej, dla przewozu towarów ruskich 
wprost na miejsce, gdzie są one poszukiwane, o.raz dla 
transportowania, towarów zagranicznych do Rosji bez 
płacenia za fracht właścicielom obcych statków. Iilyśl 
tę popierały niedawno energicznie Mosk. Wied. R o z 
trząsaniem kwestji portów bałtyckich trudnił się znan J 
autor esto-łotyszski p. W oldemar. Sprawa ta sama przez 
się przedstawia liczne trudności, jak  zaś są one wielkie, 
świadczy przykład Stanów Zjednoczonych. Do Nowe- 
go-Jorku, jednego z najważniejszych na świecie portów 
handlowych,— który po ukończeniu drogi żelaznej do 
oceanu Spokojnego, stanie si ę w niedalekiej przyszłości 
punktem środkowym handlu całego świata,—okręta ame
rykańskie przywożą 30%, całej ilości towarów, podczas gdy 
70%  wypada na parostatki .zagraniczne, tak, iż w tym 
jednym porcie amerykanie pfaoą cudzoziemcom za fracht 
24 miljony dolarów.

Zastanawiając się nad liczbam i przywozu i wywozu, 
widzimy, że największa ilr>ść towarów dostarczana jest 
nam przez granicę lądów ą  Prus, niezbyt bogatych pod 
względem produktów natu jralnych i fabrycznych i mających 
przeto znaczenie jedynie czynnika^]pośredniczącego: naj
większą zaś ilość towai rów wywozi od nas Anglja, ja k 
kolwiek Stany Zjednoc: sone, które kupują masę produk
tów ruskich, wywożą ic jh bezpośrednio bardzo mało. R e
zultaty wojny franko -  pruskiej dają Prusom możność 
zwiększenia floty ha’ milowej i potężnego spółzawodni- 
czenia z Anglją co do ’naszego handlu wywozowego. P rzy
znając, że przewaga hanóllowa Anglji jest niedogodna, Go
b s  znajduje, że p rzew ag a  P rn s  będzie bardziej jeszcze 
dla naszych interesów sz kodliwą, w takim bowiem razie 
cały nasz handel wzdłuż brzegó w morza Bałtyckiego i na 
znacznej przestirzeni nasz ej granicy lądowej od zachodu, 
ulegnie wpływowi nieuni knionemu Prus.

Taż gazeta mówi znow u w N r- 319 o wzmagającej się 
gorączce „bankowej,“ po 1 ctórej, zdaniem Golosu, ocze
kiwać należy gorszych jesi icze skutków , niż po kończą
cej się obecnie gorączce d i -óg żela znych. Symptomy go
rączki bankowej Gobs up atruje w zakładaniu banków 
tam, gdzie istnieje już closta teczna ich liczba i gdzie no
we banki mogą jedynio przi eszkads tać czynnościom regu
larnym istniejących już bank ów. K  orzyści osiągane przez

banki, z powodu poszukiwania na teraz kapitałów, są w 
rzeczy samej tak znaczne, że dają zakładom kredytowym, 
mającym inne zadanie, zachętę do reorganizowania się na 
zakłady bankowe. Do liczby takich usiłowań należy dążność 
moskiewskiego Towarzystwa kredytu wzajemnego, — 
które jest towarzystwem zamkniętem, udzielającem-swo
im członkom pożyczki nie większe jak 50,000 rs., w sto
sunku do których członek wniósł 10% swego wkładu, i 
cel główny którego zależy na dostarczaniu kredytu przy- 
s tępnego kupcom pomniejszym, •— do zreorganizowania 
się1 na bank i do przeniesienia w ten sposób swej działalno
ści do sfery handlu wielkich rozmiarów. W ykazując że 
członkowie, którzy oddają pierwszeństwo działalności 
bankowej, mogą wycofać swoje wkłady i założyć bank, 
Gobs \yy nurza przekonanie o niezbędności, ażeby Towa
rzystwo wróciło do swego poprzedniego programu. To
warzystwa kredytu wzajemnego nie mają na celu tego 
szybkiego zbogacania się, które stanowi zachętę dla ban
ków i przyczynia się do zwiększenia ich liczby, pomimo 
iż są one przedsięwzięciami ryzykownemi. Towarzystwa 
kredytu wzajemnego są niezbędne dla istnienia średniego 
handlu, i wymagają z tego względu troskliwości ze stro
ny stanu kupieckiego co do udzielania im poparcia i dą
żenia do rozpowszechnienia ich. Przedsięwzięcia ban
kowe, jako korzystne dla większych kapitalistów, znajdą 
zawsze zastosowanie dla siebie, bez przeszkadzania roz
wojowi Towarzystw kredytu wzajemnego. K tóre miano
wicie ważne punkta naszego handlu nie są zabezpieczo
ne dostatecznie przy pomocy banków i wymagają ban
ków prywatnych, wykazuje między innemi artykuł za
mieszczony w St.-Peterburg. Wied. (Nr. 324) o działalno
ści kantoru Banku Państwa w Archangielsku. Brak 
zakładów kredytowych, któreby odpowiadały potrzebom 
handlu wywozowego dziesięciomiljonowego w A rchan
gielsku i jego rozległym stosunkom handlowym z innemi 
gubernjarai Cesarstwa, otwiera pole rozległe d'a cudzo
ziemców, udzielających znaczniejsze pożyczki ..autorom 
miejscowym, oraz dla osób trudniących się eskonto- 
waniem i lichwiarstwem, — do eksploatowania kupców 
drugorzędnych, to jest ruskich. Taki kredyt prywat
ny oddziaływa bardzo niekorzystnie na handel ruski 
w Archangielsku. Zdaje się, że usunięcie tych warun
ków niedogodnych możebne jest jedynie za pomocą 
otwarcia banku handlowego prywatnego.



U W IA D O M IE N IA  I P R Z Y W IL E J E  
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N. O. 77 6 5 .  T lA oąito t l  yO cpitęp iie  
l l p a n . i e u i e .  - ^  P  

Hu ochobuhIh I C t .  BucoHajt iuaro >'ku3u 
25 Ą a p * j iH (7  Mus) 1850 r ^ f f j io m io e  TyOepH-
CEOe f l p a B J C H i e  CHMT, H H 3 U B a e T T .  CaMOBOXbHO 
O T j y u B i u a r o c R  hs-b mDctu d o c t o h u u o M  ocl>- 
j i o c t h  a h  r p a H B u y ,  e e s p e T a p K - B K O H O B a  ó o j i b -  
hbIiu  Cb. Axesc'Sit n i  rop .  [I jobi iI i  AHTOHa 
flcBHCKaro, b t o ó ł j  oht> He j a j t e  6 HejpŁJt. c o  
B p e B G H H  n p a n e < i a T a H i x  H a c T O s t m r o  o 6 x  ■ 
B B j e H i x ,  HBHJCH HU BUCTO K H T e jb C T B U  H JH  

OjiHaaKmHH-b noxHuelicitHin, MhCTaM-b. Bt,  
c j y t a h  HexBBH noBHHyTaro HcancK aro]B t 03-  
H a i o H H b i R  c p o K T . ,  n o c T y n j e H O  c t .  h b m t .  6 y  
ą e i i .  corjacHO 3 4 0  h  34 1  c t .  yxotttcHia o  hu-
Ba«UHiBXT> yrOJOBHMXT. B HCUp.’.BHTe.lbHbIXT».

1’. IL iog in , ,  H o » 6 p s  25 jhh 1871 ro ju .
B a CoBtTHHKa. ( ............... ).

N. D. 6928. Departament Handlu 
i  Rękodzieł.

Xa «8tadzie 145 art. Ust. Przem. (Zb. Pr. 
T . X I), podaje do wiadomości publicznej, tu  d . 
2-go W rześnia r. b. zaniesioną została do niego 
prośba dziedzicznego obywatela poczesnego
A. J. Owandera oraz mechanika O. Ber’a o wy- 
kanie im 10-letniego przywileju na machinę do 
drajania loda.

N. D . 7383. Departament Handlu 
i  Rękodzieł.

E a aasadzie 145 art. Ust .  Przem. (Z b. Pr.  
T . X I ) ,  podaje do wiadom ości  publicznej,  że d. 
24-go W rześnia  r. b. zaniesioną została  do  n i e 
go prośba M argrabiego Oayni do Forvil le  o w y 
danie mn 10-letn iego przywileju na sam owska-  
zywacz wskazujący najmniejszy i największy 
poziom wody w rezerwoarach dro'g żelaznych .

N. D . 7384. Departament Handlu 
i  Rękodzieł.

Na sasadzie 145 art. Ust. Przem. (Zb. Pr. 
T . X I), podaje do wiadomości publicznej, że d. 
24-go W rześnia r. b. zaniesioną została de nie
go prośba profesora A . Daniłowskiego o wy
danie mu 10-letniego przywileju na przysposo- 
qienie rozmaitych konserw przy pomocy ka
zeina.

N. D . 7385. Departament Handlu 
i  Rękodzieł.

N a sasadzie 145 art. U st. Przem. (Zb. Pr. 
T . X I), podaje do wiadomości publicznej, że d.
2 3 -g j W rześnia r. b. zaniesioną została do n ie 
go prośba Inżenjera cywilnego Reisa o wydanie 
cudzoziemcom Lopez-de-Gonzalo i Grizei 5-let- 
niego przywileju na materace do ratowania.

M. D . 7387. Departament Handlu 
i  Rękodzieł.

Na zasadzie 145 art. U st. Przem. (Z b. P r . 
T. XI), podaje do wiadomości publicznej, że d. 
14-go W rześnia r. b. zaniesioną została do nie
go prośba G. Tiriona o wydanie Towarzystwu 
przemysłowemu szwajcarskiemu 3-letniego przy
wileju na nabijany od tyłu karabin systemu 
W etterlina i Komp.

N . D . 7388. Departament Handlu 
i  Rękodzieł.

N a zasadzie 145 art. U st .  Przem . (Z b. Pr.  
T .  X I ) ,  podaje  do wiadomości publicznej,  że  d. 
I ł-g o  W rześn ia  r. b. zaniesioną zosta ła  do n ie 
go prośba kupca J eg o ra  D il lend orfa  o wydanie  
mu 10-le tn iego przywileju na maszynę do w y 
konywania rysunko'w en  r e l ie f  na srebrze.

N. D  7389. Departament Handlu 
i  Rękodzieł.

Na zasadzie 145 art. U st. Przem. (Zb. Pr. 
T . X I), poaaje do wiadomości publicznej, że d. 
30-go Września r. b. zaniesioną została do nie
go prośba dziedzicznego obywatela poczesnego 
p. Krutikowa i obywatela poczesnego A . W oro- 
nina o wydanie im 10-letniego przywileju na 
sposób przygotowania masy papierowej ze sło 
my lnianej.

N. D . 7390. Departament Handlu 
i  Rękodzieł.

Na aasadzie 145 art. Ust. Przem. (Zb. Pr. 
T. X I ) ,  podaje do wiadomości publicznej, że d. 
30-go Września r. b. zaniesioną została do n ie 
go prośba dziedzicznego obywatela poczesnego 
p. Krutihowa i obywatela poczesnego A . Woro- 
nina o wydanie im 10-letniego przywilejn na 
sposób przygotowania masy papierowej z mchu 
błotnego.

N. 1). 7391. Departament Handlu 
i  Rękodzieł.

N a sasadzie 145 art. Ust. Przem. (Zb. Pr. 
T . X I ) ,  podaje do wiadomości publicznej, że d. 
27-go Września r. b. zaniesioną została do nie
go prośba poddanego francuzkiego M argrabie
go Gayui de Forville o wydanie mu 10 letnie
go przywileju na przyrząd telegraficzny sygna
łow y dla dreg żelaznych, pod nazwą „Ruski 
Ordonator.”

N . D . 7392. Departament Handlu 
i  Rękodzieł.

N a zasadzie 145 art. U st. Przem. (Zb. P r  
T . X I), podaje do wiadomości publicznej, że d.
24-go W rześnia r. b. zaniesioną została do nie
go prośba żony osobistego obywatela poczesne
go A . Arbatskiej o wydanie jej 5-letniego przy
wileju na sposób uchronienia pieniędzy papie
r o w y ch /d  fałszowania.

N . D . 7395. Departament Handlu 
■ Rękodzieł.

N a zasadzie 145 art. U st. Przem. (Zb. Pr. 
T .  X I ) ,  podaje do wiadomości publicznej, że d. 
30-go W rześnia r. b. zaniesioną została do nie
go prośba Inżenjer-Technologa Kaupe o wy
danie cudzoziemcowi ron Łindenhejmowi 3-let- 
niego przywileju na elektryczny sygnał na dru
karski aparat.

N . D . 7397. Departament Handlu 
i  Rękodzieł.

Na zasadzie 145 art. Ust. Przem. (Zb. Pr. 
T . X I ) ,  podaje do wiadomości publicznej, że d. 
16-go W rześnia r. b. zaniesioną została do nie
go prośba knpca T olcha o wydanie cudzoziem
com N agl’owi i Kempe’mu 5-letniego przywile
ju  na udoskonaloną centifugalną machinę do 
przesiewania.

N. D. 7698. BupmuHCKan 1'stanu an  
C K A d ju u tta n  Ta.HomuH.

5 O Ó lH B J Z e T t  HBseaOHHeHOllUHHUBT, JUHUJnb 
u t o  e c s B  o h h  *■» 8 ( 2 0 )  u a c z y  J ( e B a 6 p s  c e r o  
roga HeBHecyT'b bt> T a u o a m o  ck - iu jo th u i  o 
e ó o p a  aa  t o b u |  u  hxt> B binncaH H ue  B3i> aa  
rpauH U U  u xpuHauiiec>< m .  n u s r a y s n x T ,  T a -  
H0KHK no o6T.ZBXeHr.IHT. U pOCnHCSHT. Óo-Jte 
o m o r o  r o j ą ,  t o  TaKoBue T O B ap w  ó y g y r i ,  
n p o ja H M  ct.  uyÓJHMUuro T o p r a  Ha ocHOBamn
6  npHMkHaHiR ht . 9 9 3  c t .  Cb. 3h k .  Tomb VI  
no upojosiBeHiio  1868  r., a  hh ch ho:  n o  o6t> 
aaxeaisHT.,  1865 r o sa  s a  t e  6 7 9 6  na hm hI’hh- 
ąeuse , 18 6 6  roga  sa  te  2 1 1 0  a y n n a  K a y e a a -  
hu, 1867  r o ja  t e  7 2 5 0  2-oH rnjŁ,tiH Kynua  
IllaHuepa'  125 3 5  2-ott raab^in  K j u u a  <I>aS- 
BesbCOHu b 1868 r o g u  aa  t e  6 9 4 2  h u  b u s  uyu-  
n a  P e r c J b s u H H  u no yOcnucHWb: 1 8 6 5  r o g a M  
458 h u  hms KyóapcBuro,  1866  rogu .V 2 40  
BpHHepa, M  241 B o s b e a ,  te  5 0 1  jliOTe.ji.H- 
6jrpra, 1867  t o j a  t e  644 1  OcTporpagcttaro.

t e  774 6  BwaHynsa Bjt.jthtiiTefiHa, 1868 ro^a 
t e  5 13 KpejH , M  50 6 5  3 p j n x a ,  Ai 5 9 4 3  9 p -  
x a x a ,  t e  9 0 3 9  3Hzb6epuiTeftHa,  Ali 1 3 7 0 5  P y-  
ÓHnuiTeaH.i, 1 8 6 9  r o j u  AS 2 5 0  EpnHepa,  AS 
27 2 4  Jl. Begejtatia, te  829 4  T e p u 6 e p r a  AS 
6 9 8 5  BjtexbmTeBHU, AS 1 2 4 5 6  MapHca-KapjtCL, 
AS 13063  B j u h o b c k u i o , Ab 14854 Pyp i ia  n 
1 8 7 0  r  | a  K  5 6 3  K lx iy c a  IlnTHC, AS 565 ,  
B a p n a p u  KuMnuHepu: te  116 4  O x b 6 e p r a B y x -  
raHa, AS 1759 BoHHHcmiro h AS 2451 C th -  
x e x a .

r. BapuiaBa, 26  H o a ó p a  1871 ro ju ,
3 — 2 3u ynpuBiiiiioinaro, Bapvexb.
.m̂«ee»z»rłajub^nrw~,»2aortr a t iwmA rjtm * ywsror*s,en^-w.3'

REGULACJE M YPOTECZNE. 
yCTPOHCTBO H U O TEK B.

N. D. 7802. Trybunał Oymlny 
w W arszawie.

Podnje dił w iadom ości ,  9.e n ie iuchom oać w 
Warszawie  pod N r .  1258A ,  położona,  do p ier 
w ia s tk o w ej  regulacji  wyw ołaną  z o g t i l a  i ter* 
uitu do tej regu lac j i  na dzień 14 (2 6 )  Kwietnia  
1872 r. j e s t  oznaczony,  a do uskuteczn ien ia  s a 
mej regu lac j i ,  Pisarz Kaucelarji Uypotecznpj  
Karol Hubę wyznaczony.  W z y w a  pras* to s t r o 
ny in teresowane,  aby w terminie  tym prawa  
swoje dowodami wsparte  zam eldowały , .pod pra* 
kluzją prawa o h y p o te k a c h  i przywilejach z r. 
1 8 l 8  zagrożoną.  D ecyzja  nad d z ie łem  reguła  
cyjnym  przbz Zwierzchność H yp ot jczn ą  wyda
ną zostanie .

Warszawa, d. 24  Li s top .  (6  Grud.)  1871 r.
Prezes ,

R ad cs  S tanu ,  R ogoziński .
Sek r e tarz ,  Grabiński .

N , D . 7801. Trybunał Cywilny 
w W arszawie.

Podaje  de  w ia d o m o ść ,  iż część  wsi Kurzeja-  
m y ISr. 2 albo lit. L, oznaczono,  w O-gu Ł ę c z y 
ckim  położone, n. do W ojc .echa Pstb ianowskiego  
r. F ab ian ow sk ie go  należt ć  mające do pierwiast
kowej regu lac j i  wywołano zosta ły ,  termin* o tej 
regu lacji  na dziuń 14 (2 6 )  Kwietnia  1S72 r. 
oznaczony,  a do uskutecznienia  czynności re
gulacyjn ej ,  Pisarz Kancelarji  Z iemiańskie j K on
rad Kuczyński  j e s t  w yznaczonym . W zyw a  
przeto strony interesowane,  u by w termin ie  
rzeczonym wraz z dowodami prawa ich w y k a 
zującemu, przed d e le gow an ym  staw iły  s ię ,  pod 
prekluzją  prawem z r. 1818 o h yp o te k a ch  i 
przywilejach zagrożoną.

Warszawa d. 27 Lis top (9 Grud.) 1871 r.
Prezes,

Radca S tanu,  Rogoziński .
Sekretaox,  Grabiński .

N . D. 7 782. S ą d  Pokoju w Łukowie.
W ydzia ł Hypołeczny.

7a powodu żądanej nowej regulacji  hypotoki  
nieruchomości m iejsk iej ,  domu m urow anego  
o parterze z zabudowaniami w podwórzu 6 ę - 
dącemi i placu na którym 3 to j ą ,  tudzież o g r o 
dem w tyle  t e g o ż  domu będącym , do ulicy Bro 
waruej dotykającym , w mieście  Łukowie  w r y n 
ku pod ]Nr. 31 p o łożonego .

Z awiadam ia interesantów, że  regu lac ja  ta
kow a nastąpi w Sądzie  tu tejszym duia 3 (1 6 )
MiCrca 1872 r.

Wzywa ich przeto, aby do takowej w ter
min ie  oz łaczouym  osobiscis  lub przez pe łnom o
cników urzędownie  i szczególnie  do togo nmoco  
wauych zg łos i l i  się, żądania swe i wnioski  
do protokułu  regulacji pedali  i w  uokumenta  
p ia w a  ieh ud owa lu lające  zaopatrzyli się.

O strzega  ich, że n ie zg łasza jący  *ię w t e r 
minie pow yższym , podpadną s k u tk o m  pre- 
kluzji w art. 164 i 180 prawa hypotiCzneg"  
\  roku 1 8 1 8  przepisanej .

O głoszen ie  u e c y g i ,  ja k a  w skutok aktu 
regulacji  wydaną będzie , naetąpi w dniu 5 (17) 
Marca 1872  r. na publicznom posie lżeniu  Sądu 
tu te jszego i od tegoż dni i czas do odwoła  
nia s ię  o l niej u j ły w u ć  będzie.

Interesanci przoto bez da lszego  w ezw a 
n ia ,  w tym że dniu o g ło szen ia  jej przytomnymi  
być winni.

Łuków d. 2 4  Lis  o j .  [6 Grud.) 1871 r >ku.
Podsędck,  K l im a sz e w sk i .

N . D . 7783. S ą d  Pokoju w Łodzi.
Z powodu żądania pierwiastkowej regulacji  

hy p o tek i  nieruchomości pod numerami:
a )  16 6  przy ulicy Brzez ińsk ie j .
b) 2 6 9  i 7 6 6  przy ulicy  P io tr k o w s k ie j .
c) 3 7 3  przy ulicy Średniej.
d )  1412 przy ulicy' W schodnie j .
e) 44 przy ulicy Zachodniej.
f )  67 0  przy ul i cach  W ó l c z a ń s k i e j  i P l a 

cowej.
g) 1109  przy uli- y Dzikiej !
b) 11*25 |»r*y ulicy W idzewskiej .
i )  1312 przy ulicy Nawrot,  i
k )  1350 przy ulicy Krótkiej ,  w m ieście  Ło

dzi położonych.
Zaw’adamia interesantów, że regulacja  hy

potek i  powyższych n ieruchomości,  nafotąpi w 
8 ą d z ie  tu tejszym, dnia  16 ( 2 8 )  M arca 1872 r. 
o gods nie 10-ej z rana.

Wzy*»a z:, te  i i i  osoby interesów auc,  aby do 
regu lacji  w pow yższym  t riniuie z dowodami  
prawa ich usprawiedliwiającemi z g ło s d y  się, 
niestaw ający  bowiem w terminie  sprekludowa-  
a i  zont.iną.

O głoszen ie  decyzji  skutk iem  aktów regu la
cji  wydanych,  nastąpi w ciągu dni 10 od daty  
pierwiastkowej regulacji hypoteki.

Lódż d. 25  L  stop. (7  Grudnia )  187 l r 
Podsędok,  Zie liński.

N. D . 7781. S ą d  Pokoju w Biele.
W ydzia ł Hypoteczny.

Z powodu żądania nowej regu lacji hypoteki 
n ieiuehom ości w mieście B iele  Pow iecie B ie l
skim  G ubernji S iedleckiej, sk ładającej [się d o 
mu drew nianego, zabudow ań ekonom icznych, 
placu pod temiż i ogrodu warzywnego, g ran i
czących z jed n e j strony p lac  g im nazjalnego, 
z drugiej Teofila Jankow skiego , od południa A n 
drzeja  K arpow icza, a frontem  ulicy Krzywej, 
pod N r. 284 położonej, kto'ra to  n ieruchom ość 
daw niej n a leża ła  do Paw ła  i M arjanny  G ron- 
waldów, a obecnie naby tą  została  przez Józefa  
C zekońskiego i żonę jeg o  z m iasta B ieły.

U w iadam ia interesentów , że takow a nastąp i 
w Sądzie tutejszym  w d. 3 (15) M arca 1872 r.

W zyw a ich  przeto aby do takow ej osobiście 
lub przez pełnom ocnika urzędow nie i szczegól
n ie  n a  to um ocow anego, zgłosili się, żąd a
nia  swe i wnioski do p ro to k u łu  regulacji 
podali, i w dokum entu praw a ich  udow odnią 
jące  zaopatrzy li się.

O strzega ich  o raz że niezgłaszający się w te r
m inie  powyższym podpadną skutkom  prekluzji 
w a r t .  154 i 160 praw a o hypotekach  z roku  
1818 przepisanej.

Jeżeliby  w łaściciel nieruchom ości wywołanej 
w term in ie do regulacji n ie staw ił się, tenże na 
żądanie k tó rego  ko lw iekz in teresantów  n a  karę 
od rs. 1 kop. 50 do rs. 7 kop. 50 skazanym  zo
stan ie  i podług art. 150 powyżej pow ołanego 
praw a, utraci wszelkie dobrodziejstw a praw ne 

względem swych w ierzycieli.
O głoszenie decyzji ja k a  w sku tek  ak tu  re 

gulacji w ydaną będzie, nastąp i w dniu 3 ( 1 5 )  
M arca  1872 r. na  posiedzeniu publicznem  Sądu 
tutejszego i od tegoż dnia czas do odw ołania 
się od n iej upływ ać zacznie.

In teresenci przeto bez dalszego wezwania, w 
tymże dniu ogłoszeniu je j przytom nym i być 
winni.

B ie ła  d. 23 L is to p ad a  (5 G rudnia) 1871 r .
Podsędek , B ielak .

i , I C V T  4 G J i b r i  J L

N . D . 7 7.95. MjgiztnM H iasta  
! Wdrdtawj).

Podaje się  d» w ia d o p o śc i pow azechuej, że  
w d. 9 (2 1 ) Grudnia J b -  o godzinie 12-ej w 
południe odbędzie się  w sali licytacyjnej M a
gistratu , licytacja  g łośna in plus na p ó łro 
czne to j e s t  od d n ia /19 Grudnia ( l  S tyczn ia)  
1871/2 r. do d. 19<)zerw ca ',1 L ipca) 1872 r. 
w ydzierżaw ienie w domu po M issjonarzicb  
w W arszaw ie pod N, 406 /7  przy ulicy K ra
kow skie P rzedm ieście położonym  dwóch  
sk lepów , a m ianow icie

1. Sklep , dwa pokoje.i piwnica z p rzegro
dą od rs. 7 5  kw artalnie.

2. Sklep , jeden pokój, kuchnia i p iw nica  
ta k że  od rs. 75 k w artalnie .

M ający przeto  zam iar ubiegania się o p o 
w yższe  dz erźaw y zech cą  się  zg ło s ić  w c z a 
sie  i m iejscu wyżej oznaczonym  wraz z kw i
tem kasy Głównej E konom icznej na z łeżo n e  
vadium po rs. 15 i na k o szta  ogłoszen ia  po 
rs. 6 do każdego sk lepu , k tóre nieutrzym u  
jącem u się  przy d zierżaw ie n atychm iast  
zw rócone będą. Sklepy będą w skazane przez  
R ząd cę te g o ż  domu.

B liż sz e  zaś warunki d otyczące w m owie  
będącej licytacji są  do przejrzenia kazdo- 
d z ien n ie  w W ydziale A dm inistracyjnym  wy
ją w szy  dnie św ią teczne

W arszaw ad . 1 (13) Grudnia 1871 r 
p. o. P rezydenta ,

Jeneralnego Sztabu, Jenerał-L ejtenant, 
W itkow ski 

za  N a cze ln ik a  K ancelarji, Pronaszko.

D .  7 6 3 5  M agistrat M iasta Warszamy. 
P odaje  się do w iadom ości powszechnej że w | 

dniu 16 (Z8) G rudnia r. b. o godzinie 12 w | 
południe odbędzie się w Suli licytacyjnej M ag i
stra tu  licy tacja g łośna  in  plus na  jednoroczne 
to je s t od dn ia  1 (13) S tycznia 1872 do tegoż 
dnia i m iesiąca 1873 r. w ydzierżaw ienie^zabu- 
dow aó m iejskich jak ie  poprzednio  były zajm o
wane na  pom ieszczenie służby poboru  ro g a tk o 
wego po za ro g a tk ą  arym ontską, od d o tych 
czasowej ceny rs. 38 kop. 30.

M ający  przeto  zam iar ub iegania się o powyż
szą dzierżaw ę zechcą się zgłosić w czasie i 
miejscu wyżej oznaczonym  w raz z Kwitem K as- 
sy Głównej Ekonom icznej na złożone w iejże 
vadjum  w ilości rs. 8 i n a  koszta ogłoszenia rs. 
6, k tóre nieutrzym ującem u się przy licy tacji na- 
ty chm iast zw rócone będą, zaś utrzym ującem u 
się przy dzierżawie zatrzym ano zostanie w d e 
pozycie tejże kassy aż do espiracji k o n trak tu  
n a  bezpieczeństw o do trzym ania we wszystkich 
szezegółach  w arunków  pom ienionej dzierżawy.

B liższe w arunki dotyczące w m owie będącej 
licy tacji są  do p rze jrzen ia  w W ydziale  A dm in i
stracyjnym  każdodziennio wyjąwszy dni św ią
tecznych.
W arszaw a d. 23 L istopada t,5 G rudnia) 1871 r. 

p . o. P rezyden ta ,
Jen era ln eg o  Sztabu, Je n e ra ł-L e jte n a t, 

W itkow ski.
Za N aczeln ika  K an ce la rji, P ronaszko .

y . ! i. 7 756' M agistral M ia n a  W arszawy. 
P odaje  się do w iadom ości powszechnej, 

że w dniu 9 (2 1 ) G rudnia r. b. od g o 
dziny 12 w południe odbyw ać się będzie w s a 
li licy tacyjnej M agitra tu , m .W arszaw y licy tacja  
in minus

A.  D la  W arszaw skiej S traży  O gniow ej.
1. Owsa czetw ierti 3690 . czetw iert od rubli 

cz terech  kop. trzydzieści.
2. S iana  pudów 36,360, pud od k o p ie jtk  

czterdzieści dwie.
3. Słom y pudów  9090, pud od kop. dw adzie

ścia trzy .
B . D la  W arszaw skiej S traży  P o licy jnej.

1. Słom y pudów 3150, pud od kop. dw adzie
śc ia  trzy.

L icy tac ja  odbyw ać się będzie g łośna i rozpo
cznie się od cen powyżej poszczególnionych.

W olno je s t  niestaw ającym  do licy tacji sk ła 
dać lub nad sy łać  n a  ręce P rezyden ta  m iasta w 
sali licytacyjnej M ag istra tu  w dniu do licyta- 
eji oznaczonym  do godziny 12 w południc de
k larac je  opieczętow ane na  pap ierze  stem plo
wym ceny kopiejek  70 podług  podającego się 
poniżej wzoru nap isane, w k tó rych  w yraźnie 
literam i bez sk robań , popraw ek i p rzek reśleń  
wypiszą ja k i  odstępują procen t od cen do licy 
tacji podanych; o tw orzenie złożonych dek la- 

j racji nastąp i zaraz po ukończeniu licy tac ji 
g łośnej.

P rzystępu jący  do licytacji lub toż sk ła d a ją 
cy dek la rac je , w inni dołączyć kw it K asy G łów 
nej Ekonom icznej m. W arszaw y na złożone w 
tejże wadium w ilości rsr. 3 ,400 i n a  koszta o- 
g łoszenia rs. 25, k tó re nieutrzym ującem u się 
przy licy tac ji na tychm iast zw rócone będą.

B liższe w arunki w mowie będącej licytacji 
tyczące się są do p rzejrzen ia  w wydziale adm i
nistracyjnym , każdodziennie wyjąwszy dnie św ią
teczne.

W zór do d ek larac ji
W  sk u tek  ogłoszenia z dnia sk ładam

nin iejszą d ek la rac ję  i i  podejm uję się dostaw y 
w c ią g u  ro k u  1872 (w ypisać dostaw ę z cena
mi z ogłoszenia) procentów  N . N . (w ypisać 
lite ram i, poddając się wszelkim obow iązkom  i 
zastrzeżeniom  w w arunkach  licytacyjnych za 
m ieszczonym .

K w it na złożone w K assie G łów nej E k o n o 
micznej m. W arszaw y wadium w ilości rs r . 
3,400 i n a  koszta  ogłoszenia rsr. 25 przy ni- 
niejszem  załączam .

S ta łe  m oje zam ieszkanie w N. N . pisałem  
dn ia  m iesiąca roku  (podpisać w yraźnie 
imie i nazw isko).
W arszaw a d. 30 L is to p ad a  (12 G rudnia)'1871 r. 

p. o. P rezyden ta  
Jen era ln eg o  Sztabu 

Je n e ra ł-L e jte n a n t, W itkow ski.
za N aczeln ika  K ancelarji, M. P ronaszko.

.V. D . 7429. M agistrat M iasta 
W arszaw y.

Podaje  do wiadomości pow szechnej,  że w d. 
9  (21)  Grudnia) r. b. o eodzin ie  12 w południe ,  
odbywać się  będz ie  w sali licytacyjnej M a g i 
stratu  m ia s ta  W arszawy l icy ta c ia  iu minus  
na dostawę w c iągu  la t  dwóch 187 2  i 1873 na 
potrzebę miasta  W arszawy, każdego  roku:

1. Kamieni brukowców zw yczajnych około  
3 0 0  s a ż e n ó w  kubicznych od rubli czterdziestu  
k o p .  d z i e w i ę ć d z i s i ę c i u  s iedmiu  i p ó l  Zr. j e d e n  
s a l e ń  kubiczny.

2. K opL ztejnów w miarę potrzeby od rubli 
s ied iudzies ięc  u dwóch kop. ośmdziesięciu  za 
jeden  sążeń kubiczny.

3. Kostek  granitowych także  w miarę po
trzeb } ,  od rubli sr. dw u d z ies tu  pięciu kopiejek  
dziewięćdziesią t dwie za j e d e n  sażcu kwadra
tow y .

4.  Szabru około  2 0 0  sażeni  kubicznych,  o ! 
czt  rdziostu czterech  rubli k op iejek  siedm-  
dzies ięc iu  i pól za jeden  sążeń kubiczny.

5. 2 a  wyt lu czen ie  j e d u e g o  sażena kubiezno-  
g o  z szabru z kam ieni własnośc ią  miasta b ę 
dących od rubli srebrem ośmiu kop. trzydzieści  
jedn a  i pót.

L icytac ja  odb yw ać  s ię  bodzie  g łośna  i ro z 
pocznie s-.ę od cen powyżej w yszcz eg ó ln io 
nych.

Wolno j e s t  nie stawającym do li cy tacji  s k ł a 
dać tub nadsyłać  na ręce  Prezydenta  miasta  
w sali l icy tacy jn ej  Magistratu w dniu do licy
tacji oznaczonym  do god z in y  12-ej w południe  
.ieklaracjo opieczętowane na pap ierze  s t e m 
plowym  ceny  kop iejek  70 ,  p od łu g  podającego

się poniżej wzoru napisane,  w których w y r a 
źnie  li terami bez sk io b a ń ,  poprawek i prze
kreśleń wypiszą j a k i  odstępują procent od c -n  
do l icytacji podanych; o tworzen ie  z łożonych  
deklaracji  nastąpi lara-, po ukończeniu  l icyta
cji g ło śnej .

Przystęp ujący  do licytacji  lub też  sk ła d a 
ją c y  deklaracje ,  winni dołączyć  kwit  K asy  G łó 
wnej E konom icznej  miasta  W arszawy na z ło 
żone w tejże vadium w ilości rs. 2 , 0 0 0  i na ko
szta  o g łoszen ia  licytacji  rs. 20, które n ie u trz y 
mującemu się  przy l icytacji  n atych m iast  ś w i e 
cone będą.

Bliższe  warunki w mowie będącej  licytacji  
tyczące  s ię ,  s.y do przejrzenia  w W ydzia le  A d 
min is tracyjnym każdodziennie  wyjąwszy dni 
świąteczno.

Wzór do deklaracji.
W skutek o g ło s z - n ia  z d n i a ............. sk ładam

nin ie jszą deklarację ,  iż podejmuję  się  do s ta w y  
w c iągu ia t  dwóch 1 8 7 2  i 1873  na potrzebę  
miasta  W arszawy, corocznie (w ypisać  szcze-  
eó low o d o s t a w ę  z eonami z og łoszen ia  i o d s tę 
puję od takowych oetr procentów N N .  (wypisać  
li terami,  poddając s ię  wszelk im  obowiązkom i 
zastrzeżenion  w warunknch l icytacyjnych z a 
mieszczonym .

) Kwit na z łożone  w Kasie Głównej E k o n o 
micznej m iasta  W arszawy vadium w ilości  
rs.  2 ,0 0 0  i na koszta  og łoszen ia  rs. 2 przy ui-  
nie jszem  załączam.

S ta le  moje zam ieszkan ie  w N N . pisałem
duia . . . m i e s i ą c a ............... roku . . . .

(p odpisać  wyraźnie  imie i nazwisko).  
Warszawa dnia 13 (25)  L is topada 1871 r. 

p. o. Prezydenta,
Jenera lnego  Sztabu,  

Jeneral-Lejtaant,  W itk ow sk i ,  
za N aczeln ika  Kancelarji,  M. Pronaszko.

N. D . 7 634 . M agistrat M iasta W arszawy.
P odaje  do w iadom ości pow szechnej, że w d. 

16 (28) G rudnia r. b. o godzinie 12 w p o łu 
dn ie, odbędzie się w sali posiedzeń M agistra tu  
licy tacja  in minus przez opieczętow ane d e k la 
rac je  na  dostaw ę w ciągu ro k u  1872 r . na po- 
potrzebę M agistra tu  m iasta  W arszaw y oleju 
czyszczonego do lam p około 80 w iader od rs. 
5 kop. 15, w yraźnie od rubli srebrem  pięciu 
kop. p iętnastu  za w iadro.

M ający przeto zam iar ubiegania się o takow ą 
dostaw ę mogą złożyć w czasie i m iejscu wyżej 
oznaczonym na ręce P rezyden ta  m iasta opie
czętow ane, d ek larac je  nap isane , podług wzoru 
niżej zam ieszczonego a w tych w yraźnie, lite 
ram i bez skroban ia, popraw ek i p rzekreśleń  
wypiszą ja k i  odstępują p rocen t od ceny do n i
niejszej licy tacji podanej.

N adto  do dek larac ji w inien być dołączony 
kw it kasy G łównej Ekonom icznej m iasta W ar
szawy na  złożone w tejże vadium  w ilości rs. 
50 i na  koszta ogłoszenia licytacji rs. 10, k tó re  
nieutrzym ującem u się przy licytacji natychm iast 
zwrócono będą.

B liższe w arunki dotyczące w mowie będącej 
licy tacji są do p rzejrzen ia w W ydziale A dm in i
stracyjnym  każdodziennie wyjąwszy dni św iąte
czne.

W zór do dek laracji.
W  sku tek  ogłoszenia z dn ia  podaję

niniejszą dek larację , iż podejm uję się dostaw y 
w ciągu roku  1872 r . na potrzebę M ag istra tu  
m iasta W arszaw y oleju czyszczonego do lamp 
około  80 w iader po rub li srebrem  pięć kop. 
p ię tnaśc ie  za w iadro, i odstępuję od ta - 
K o woj ceny procentów  N N . (w ypisać literam i) 
poddając się wszelkim obowiązkom  i zastrze
żeniom w w arunkach licytacyjnych zam iesz
czonym.

K w it n a  złożone w Kasie G łów nej Ekom icz- 
nej m iasta W arszaw y vadium w ilości rs. 50 
i na  koszta ogłoszenia rs. 10 przy n in iejszem  
załączam .

S ta łe  m oje zam ieszkanie w N N. pisałem  
dnia mieniąca roku.

(podpisać w yraźnie imie i nazw isko).
W arszaw a d. 24 L istop . (6 G rudnia) 1871 r. 

p. o. P rezyden ta ,
Je n e ra ln e g o  S ztabu  Je n e ra ł-L e jte n an t, 

W itkow ski.
Za Nacze ln ika  Kancelarji ,  Pronaszko.

N. D . , 7 60. M agistral M iasta  
W arszawy.

Podaje do wiadom ości pow szechnej, że  w 
dniu 3 ;15) S tyczn ia  1872 r. od godziny 12 
w p ołudn ie odbywać s ię  będzie w sali iicy  
tacyjnej M agistratu ra. W arszawy licytacja  
publiczna (in  p lu s) na sprzedaż nierucho  
m ości m iejskiej w W arszaw ie pod Nr. 227 3 Lł 
przy ulicy N izk iej p o łożon ej.

L icytacja odbywać się  będzie g łośna i roz 
poczn ie s ię  od obniżonej sumy rs. 3,0u0 ,  wy
raźnie rubli srebrem  trzy tysiące.

W olno je s t  niestaw ającym  do licytacji 
sk ładać lub nad sy łać na ręce  Prezydenta  
m iasta  w sa li licytacyjnej M agistratu w dmu 
do licytacji oznaczonym  do godziny 12 w p o 
łudnie, deklaracje o p ieczętow an e na papie  
rze stem plowym  ceny kop 7 0  podług poda
ją cego  się  poniżej wzoru napisane, w którycjb 
wyraźnie literam i bez skrobań, popraw ek i 
przekreśleń w ypiszą postąp ion ą  przez sieb ie  
sumę, otw orzenie złożon ych  deklaracji na 
stąp i zaraz po ukończeniu licytacji głośnej

P rzystęp u jący  do licytacji lub też  sk łada
ją cy  deklaracje, wiuni d o h e z y ć  kw it Kasy  
G łów nej Ekonom icznej m. W arszawy na z ło 
żone w tejże vadium w il śc i rsr. 3 0 0  i na 
k o szta  og łoszen ia  licytacji rs. 30 ,  które uieu- 
trzym ującem u s ię  przy licytacji natychm iast 
zw rócone będą

B liż sze  warunki w m owie będącej licytacji 
ty czące  s ię , są  do przejrzenia w W ydziale  
A dm inistracyjnym  każdodziennie w yjąw szy  
dni św iąteczne.

W zór do deklaracji.
W  skutek og łoszen ia  z  dnia składam  

nin iejszą  deklarację, że  za nieruchom ość  
m iejską w W arszaw ie pod Nr. 2273D  przy 
ulicy N izk iej p o łożon ą  postępuję rs. N . N. 
(w ypisać literam i i liczbą, poddając się  w sz e l
kim  obow iązkom  i zastrzeżen iom  w warun
kach licytacyjnych  zam ieszczonym .

K w it na z ło żo n e  w K asie G łównej E k on o
m icznej m. W arszaw y vadtum w ilośc i rsr.

300 i na k oszta  o g łoszen ia  rs. 30 przy ni 
niejszem  załączam  

S ta łe  m oje zam ieszkanie w N. N. p i
sałem  dnia mca. roku

(podpisać wyraźnie im ie i nazw isko). 
W arszawa d. 28  L istop . ( 9  G rud.)187! r.

p. o. Prezydenta, 
Jeneralnego-Sztabu, Jen era ł L ejten an t, 

W itkow ski
1— 3 za  N ac.-tehika K ancelarji, P ronaszko.

łV. D . 77 40. Pisarz Trybunat. Cywilnego 
w W arszawie.

Stosow nie do art. 682 K P  S. wiadomo 
czyni, iż  na żąd  i nie Ju ljusza F ran k ow sk ie
go, w łaściciela  dóbr Sieciechow a w p ow iecie  
K ozien ieck im , gubernji Radom skiej p o łożo  
nych tąm że zam ieszk ałego , a zam ieszkanie  
prawne do tego in teresu  i ca łego postęp ow a
nia  subhastacyjnego u T eofila  Tom ickiego  
Adwokata w W arszawie pod Nr. 519 zam ie
szk a łego , obrane m ającego, w poszukiw aniu  
rs. 3 ,950  z  procentem  ob liczyć się  m ianym  i 
kosztów  od F ra n ciszk a  V alentin  d’ H auteri- 
ve, w łaściciela  nieruchom ości w W arszaw ie  
pod Nr. 783 p o łożonej, tam że zam ieszk ałego  
protokółem  W alentego Supryniew icza K o 
m ornika przy Sądzie Apelacyjnym  K rólestwa  
Polsk iego  w d. 18 (30) K w ietn ia 1870 r. sp i
sanym , za jętą  zosta ła  na przym uszone w y
w łaszczen ie  nieruchom ość pod Nr. 783 w 
W arszaw ie położona. N astęp n ie  Marja z 
H erniszków  A dam ow ska po A leksandrze  
Adam owskim  obyw atelu  p ozosta ła  wdowa, 
oraz Sew eryn K oustanty-F lorjan  trzech i- 
mion A dam ow ski wylegitym owany S ukcesor  
A leksandra Atlaraowskiego, oboje w W arsza
wie pod Nr. 1218a. zam ieszkali, a za m iesz 
kanie prawne do tego interesu i ca łego  po
stępow ania subhastacyjnego u Stanisław a  
Gepnera 1’atrona przy Trybunale Cywilnym  
w W arszaw ie, pod Nr. 2 3 2 1 w W arszawie za 
m ieszkałego obrane m ający, w poszukiw aniu  
sumy rs. 10,500 z w iększej rs 15,000 z pro 
centem  5%  od d 19 - W rześnia (1 Październ i
ka) 1869 r. i kosztów  od p ow yż rzeczonego  
F ran ciszk a  V alentin d’ H auterive w łaściciela  
nieruchom ości Nr. 783 w W arszawie, tam że  
zam ieszk ałego , dokonali powtórnego z i jęc ia  
na przym uszone yw łaszezeu ie tejże nieru  
chom ości Nr. 783 w w arszaw ie , protokółem  
N apoleona M ierkow skiego Komornika przy  
Trybunale C y w ile m  w W arszaw ie w d. 12 
(24) Października 1871 r. spisanym  a zara 
zem wyrokiem Trybunału tutejszego  na dniu 
18 130) L istopada 1871 r. zapadłym  do d a l
szego  popierania subhastacji w m iejsce Ju l
jusza Frankow skiego subrogowani zostali.

Z ajęta  i zaaresztowana:
NIERUCH O M O ŚĆ  

położona je s t  w W arszawie przy ulicy E le k 
toralnej pod Nr. 783 hypotecznym , zaś pod 
Nr. 33 policyjnym , w Cyrkule Policyjnym  VII 
W olskim , pod jurisdykcją Sądu Pokoju W y
d zia łu  II w W arszawie, w Parafji S-go A n 
drzeja, w gm inie M agistratu m iasta W arsza
wy, na gruncie em fiteutycznym , z którego o 
p łaca  się  roczn ie czynszu  rs. 3 kop. 51, na 
leży  prawem v ła sn e śc i do egzekw ow anego  
d łu żn ika  F ranciszka V alentin  d’ H auterive i 
w tegoż posiadaniu zostaje , hypoteczn ie p o 
szukiw aną w ierzytelnością  obciążona, ma w 
przybliżeniu ogólnej rozleg łośc i około  łok ci 
kwadratowych 5250.

Na gruncie tej n ieruchom ości s% następu  
ją ce  zabudowania:

1. K am ienica m asiv murowana dwupiętro  
wa dachówką kryta, o 3 kominach m urow a
nych.

2. Oficyna m asiv murowana, jednopiętrow a  
dachów ką kryta, o 2 kom inach murowanych.

3. W ozow nia z drzewa, gontem  kryta.
4. Komórka z drzewa, deskam i kryta.
5. Oficyna m asiv murowana, dw upiętrow a, 

blachą kryta, o 2 kom inach m urowanych.
6. Olicyna m asiv murowana parterow a, da 

chów ką kryta, o 3 kom inach m urowanych.
7. Komórka z drzewa, dachówka kryta.
8. W ozownia murowana, dachów ką kar- 

piówką kryta.
9. K loaka z drzewa, gontami kryta.
10. Śm ietnik z bali.
11. Komórka z drzewa, deskam i kryta.
12 Studnia bułami cem browana z pom pą  

drewnianą i korbą żelazną.
13. Podw órze niebrukowane, tylko ryn

sztok i i trotoary kam ieniem  polnym  w yło  
żone.

W n ieruchom ości tej j e s t  21 lokatorów  z 
im ion i nazw isk, oraz ilośc i ceny najmu u- 
iszczaj tcych, w akcie zajęcia  wym ienionych.

Ogólny dochód z zajętej n ieruchom ości o- 
becnie wynosić m oże »<olo rs. 3 ,536 kop. 50 
rocznie.

O bszerniejsze op isanie, powyż zajętej i 
zaaresztow anej nieruchom ości znajduje s ię  W 
akcie zajęcia  u sprzedażą k ierującego S ta  
nisław a Gepner Patrona, przy Trybunale  
ttte jszy m  w \V arszaw ie pod Nr. 2324 zam ie 
szk a łego , zas zbiór objaśnień i warunki 
sprzedaży w K ancelarji P isarza Trybunału  
tutejszego w W ydziale I, z łożon e, przejrzą  
ne być mogą.

Z ajęcie  pow yższe doręczono w kopiach,
1 J W. K alikstow i W itkow skiem u, P rezy 

dentowi M iasta W arszawy, w W arszaw ie pod 
Nr. 462 urzędującem u na ręce A leksandra  
Styczyńskiego urzędnika tegoż M agistratu.

2 W ojciechow i Brochockiem u, P isarzow i 
Sądu Pokoju W ydziału  II w W arszaw ie pod 
Nr. 790 urzędującem u na ręce w łasne.

Obudwom di 8 (20) L istop ad a  1871 r
W niesiono do k sięg i w ieczystej powyż za 

jętej i zaaresztow ane; nieruchom ości w W ar
szaw ie d 12 (24) L istopada 1S71 r., zaś w 
dniu dzisiejszym  do księg i zaaresztow ań w 
Kancelarji Trybunału tutejszego na ten  cel 
utrzymywanej w pisanem  zosta ło .

P ierw sza publikacja zbioru objaśnień i wa 
runków sprzedaży, odbędzie się  na jawnej 
audjencji Trybunału Cywilnego w m iejscu  
zw ykłych posiedzeń  przy u licy  Długiej pod 
Nr. 549 " W arszaw ie o godzin ie  10 z  rana 
w W ydziale I. duia 10 (22) S tycznia 1872 
roku.

Sprzedażą k ierow ać będzie Stanisław  G e 
pner Patron przy Trybunale tutejszym , któ

rego zam ieszkan ie j e s t  wyżej w skazane.
Warszawa d 22 L istop . (4  Grud ) 1871 r.

R. L inow ski. 
W yw ieszono na tab licy  w sa li u stępow ej 

Trybunału Cywilnego w W arszawie. 
W arszaw a d. 22 L istop . <4 Grud.) 1871 r.

R. L inow ski.

N. D. 7 7 7 1. Patron Trybunał. Cywilnego 
w Kaliszu.

Podaje do wiadom ości, iż n a  żądanie K aro la  
H ildebrand t w K aliszu  zam ieszkałego, R om a
n a  O stapow icza P a tro n a  za O brońcę M ające
go, przeciw ko E leonorze  H ildeb rand t wdowie 
w K aliszu i A leksandrow i H ildebrand t w K iel
cach m ieszkającym , G ow arzew skiego P a tro n a  
za  O brońcę m ającym , oraz Edw ardow i P u lde  
głów nem u opiekunow i W ik to ra  F u ld e , w K ali
szu m ieszkającem u, A lb ina  H ejn ika  P a tro n a  
za O brońcę m ającem u, zapad ł dn ia  19 (31) 
M arca 1871 r. wyrok T rybu n a łu  K aliskiego 
stanow iący sprzedaż nieruchom ości N r. 153 
w K aliszu  położonej, należącej do spadku  po 
F erdynandzie  H ildę b randt. N ieruchom ość ta  
przez biegłych oszacow aną została na  rub li sr. 
5,069 kop. 35. Gdy w term inie do osta tecz
nego je j  przysądzenia n ik t nie zg łosił się, prze
to T ry b u n a ł wyrokiem z dnia 19 (31) P aździer
n ika  r. b. szacunek  jej o '/ 4 część zm niejszył, 
i term in  do osta tecznego p rzy sąd z en ia  n a  dzień 
7 (19) G rudnia 1871 r. godzinę 3 z po łudnia  
oznaczony został.

L icy tac ja  odbyw ać się będzie przed delego
wanym Sędzią T ry b u n a łu  R ojkiem . L icy tac ja  
zacznie się od sumy rs. 3,803.

Kalisz d. 18 (30) L is to p ad a  1871 r. 
Rom an Ostapowicz.

N. D . 7 7 7 2. P isarz Trybunału Cywilnego 
w Kaliszu.

P odaje do wiadomości, iż n a  żądan ie J a n a  
Nepom ucena W rocław skiego, z w łasnych się 
funduszów  utrzym ującego, w O patów ku m iesz
kającego R om ana O stapow icza P a tro n a  za 
obrońcę ustanow ionego m ającego w K aliszu  z 
urzędu zam ieszkałego, aktem  K om ornika przy 
T ry b u n a le  K alisrk im  F ra n c iszk a  Row eckiego 
d. 19 ( 3 i )  L ipca  1869 r . spisanym  zaję tą  zosta
ła  na  przymusowe w yw łaszczenie n ieruchom ość 
w josadzie O patów ek N r. 10 oznaczona, do E r 
nestyny z M ajów B aran ieck ie j Jó z efa  B a ra 
nieckiej szynk piwa utrzym ującego żony na  t e 
raz w K aliszu wraz z mężem m ieszkającej na
leżąca. K opie tego zajęcia doręczone zostały  
dnia 8 ( 2 0 ) M aja 1870 r. A ntoniem u R ychłow - 
skiem u P isarzow i Sądu P oko ju  w K aliszu i te 
goż du ia  Janow i R osłaniec burm istrzow i m iasta 
O patów ka. Zajęcie te  zostało zarejestrow ane 
w ak tach  hypotecznych tejże nieruchom ości 
dnia 5 (1 7 ) L is to p ad a  1871 r. następn ie prze
pisane zostało do księgi zaaresztow ań w kan
celarji P isa rza  T ry b u n a łu  utrzym yw anej d. 16 
(28) L isto p ad a  r. b.

Z aję ta  nieruchom ość Nr. 10 po łożona je s t 
w osadzie O patów ek przy ulicy S taro  K aliszkiej 
narożna, od strony południa a  n a  północ przy 
ulicy T łok insk iej gm inie i p arafji O patów ek 
powiecie K aliszkim .

S k ład a  się z domu m ieszkalnego, s tudn i, s ta 
jen k i, obórk i, wozowni, podw órza ogrodu w a
rzywnego i owocowego stodo ły  g run tu  i łąk i.

Pierw sze ogłoszenie w arunków  n astąp i d n ia  
30 G rudnia (11 S tycznia) 1871/2  r. o godzinie 
10 z ra n a  na  audjencji T ry b u n a łu  K alisk iego.

K alisz d. 18 (30) L isto p ad a  1871 r.
A sessor K ollegialny, J .  M igórski.

N. D .  7793 .  Prawnie  zajęte  ruchomości w  
drodze egzeku cj i  sądowej ja k o  to: meble  m a
honiowe,  je s ion ow e ,  sosnowe,  lustra, tu a letk i ,  
korale, wachlarze, garderoba d am ska  i m ę zk a ,  
kubeczek srebrny, lichtarze,  św iec zn ik i ,  moź
dzierze,  samowary mosiężne,  rądle miedziane,  
buty, tace  b laszane ,  dywaniki i t. p. przed m io 
tu, w dniu 3  (15)  Grudnia r. b. o godzin ie  l l  
z rana w targu Stzre-M iasto;  w dniu 6 (18)  
Grudnia :871 r. o godz in ie  1 ej w pitludnie na  
Muranowie; w dniu 10 (22) Grudnia 1871 r. 
o godzin ie  11-ei  rauo na N ow em -M iośc ie ,  przez  
publiczną licytację  w W arszawie  s p r z e d a n e  
będą.

J ó z e f  Rosiński, Komornik Nr. 489tf.

N. D . 7775. W iadom o czynię iż praw nie za- 
zajęte ruchom ości ja k o  to: m eble m achoniow e, 
jesionow e, orzechow e, olszowe, brzozowej so
snowe, lu stra , żegary, lam py, sam ow ary, naczy
nia kuchenne, garderoba m ęzka i dam ska, b ie
lizna i t .  p. w dniach  3 ( 1 5 )  G rudnia r. b. o go
dzinie 9 z ran a  na  gruncie dom u N r. 2354 c .i  
o godzinie lo  rano  na  placu targow ym  w R yn
ku S tarego m iasta, w dniu 8 (20) g rudnia r . b.
0 godzin ie 10 rano  na M uranow ie i 9 (2 1 ) t. m.
1 r. o godzinie 10 rano, przy trzech  K rzyżach 
w W arszaw ie przez publiczną licytację sprzeda
ne będą.

K. Zamecznik, K om ornik.

N. D . 7774. P raw nie zajęte przedm iota, jako
to: meble jesionow e, m achoniow e, garderoba 
m ęzka, dam ska, naczynia kuchenne i t. p. 
w W arszaw ie przy ulicy M arjańskiej w domu 
pod N r. 1087 lit. E . i F ., to je s t w miejscu za
jęc ia  powyższych przedm iotów, w dniu 3 (15)  
G rudnia 1871 r. o godzinie 12 w południe, 
przez licy tację sprzedane zostaną.

W arszaw a d. 1 (13) G rudnia 1871 r. 
K arol Uołowski, K om ornik.

N. D . 7794. W iadom o: czynię iż prawnie za
ję te  ruchom ości jesionow e, palisandrow e, m a
choniow e; orzechow e i brzozowe ja k o  to: stoły, 
kredens, k rzesła, kanapa, fotele, b iórko, forte
pian i t. p. różne przedm iota, o raz konie, i kre- 
stencja, to jest: żyto pszenica, owies i jęczm ień, 
z mocy decyzji T ry b u n a łu  Cyw ilnego w W ar
szawie d. 23 P aździern ika  (4 L istopada) r . b. 
N r. 12,255 w ydanej, we wsi Potycz, Pow iecie 
G órno-K alw aryjskim , gubernji W arszawskiej, 
w dniu 7 (19) G rudnia r. b. o godzinie 11 z 
ran a  przez pub liczną licytację, sprzedane zo
staną .

J . Kurman, K om ornik.

V A C U U M  O M B J I E H i R .  —  O G Ł O S Z E N I A  P R Y W A T N E .
N. D . 7734. St. PETERSBURGSKIE

TOWARZYSTWO UBEZPIECZEŃ OD OGNIA
ORAZ UBEZPIECZEŃ DOCHODÓW I KA PITA ŁÓ W ,

z k a p i t a łe m  z a k ła d o w y m  Kia. 3 ,4 0 0 ,0 0 0  n  cal ośca g u to w iz n ą  w n ie s io n y m  i k a p i t a łe m  
r e z e r w o w y m  k i lk a  k ro ć  s to  tys ięcy  r u b l i  w yn o szą cy m .

M a honor podać do powszechnej w iadomości, że z mocy k o n trak tu  na  dniu  10 (22) L ip c a  1870 roku  zaw artego, przy jęło  od R ządo
wej In sty tu c ji U bezpieczeń w K rólestw ie Polskiem , dalszo prow adzenie i w ykonanie w szystkich ubezpieczeń tejże Insty tucji, n a  życiu  
lu d z k ie m  op a rty ch . U prasza zatem  osoby interesow ane, ta k  w W arszaw ie ja k  i na prow incji zam ieszkałe, aby z wnoszeniem sk ła 
dek od tych ubezpieczeń, ja k  rów nież z w szelkiem i żądaniam i takow ych dotyczącem i, zechciały z dniem 1 (1 3 ) b. m. i r. udaw ać się do 
niżej podpisanego.

St. P e te r s b u r g s k ie  T o w a rzy s tw o  przytem  nadm ienia, że ja k  dotąd, tak  i nad a l p r z y jm u je  u b e z p ie c z e n ia
d o ch od ó w  i k a p i t a łó w  n a  życiu  lu d z k ie m  o p arty ch , w najrozm aitszych kom binacjach , ja k o  to: zabezpieczenie bytu 
rodziny lub własnej starości, wyposażenie dzieci, pensje wdowie, dożyw ocia i t. p.

N adto  S t. P etersbu rgsk ie  T ow arzystw o, znane już  od k ilk u  la t tutejszej publiczności z licznych u b ezp ieczeń  o g n io w y c h  w K ró- 
lestw ie Po lsk iem  zaw artych, m a zaszczyt i nad a l polecić się je j względom.

W arunk i ubezpieczeń są dogodne, sk ładk i nizkie, w ypłata zaś należności od T ow arzystw a przypadających, następu je  spiesznie, na  zasa
dach słuszności ustawy, ta ry fy  sk ładek  i d ru a i do dek laracji wraz z bliższemi objaśnieniam i w językach  polskim , rosyjskim  i niemieckim, 
udziela bezpłatnie.

G e n e r a l n y  A g e n t  n a  K r ó l e s t w o ,
w W arszaw ie u lica  S enato rska  N r. 22 nowy.

u  jJ,03B 0xeH 0 R e H 3 y p o D .
m o r n i k a  p .
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w Drukarni Okręgu Naukowego W arszawskiego Redaktor, P. Weinberg. (DodatekJ


